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We Lwowie, Niedziela dnia 25. Lipca 1872. 


Lwów d. 28, lipca. 


W Czechach rozpoczęły sądy przysie- 
głych swoje czynności, mianowicie dejegowa- 
ne, złożone Z Ak pachy a 08łYch, a wy- 
dające wyroki o artykułach dzienników eze- 
skich, wymierzonych przeciwko Niemcom w 
Czechach. Już i niemieccy prawnicy podnie- 
gli okoliczność, iż delegowanie sądów przy- 
sięgłych do Aka spraw nie w ich okrę- 

u sądowym Pope nionych, lecz w okręgach 
mają swoje własne sądy przysięgłych 
nie dadzą się żadnym paragrafem ustawy u- 
nia w Czechach protestował = AZ WR 

a ; vaty przeciwko po- 
dobnemu postępowaniu. Niektóre centralisty- 
czne dzienniki wyrażali obawę, iż to deleg 
wanie obcych sądów przysi r Ba oi 

k przysięgłych, które dziś 
dotyka Czechów, może być jutro pod innem 
ministerstwem zastosowane do dzienników 
niemieckich. Ale ministerstwo trwało w SWO- 
jem postanowieniu, i oto mamy już dwa wy- 
roki podobnie delegowanych sądów przysię- 
głych. Jeden wyrok skazuje dziennik Èzip 
drugi dziennik Narodani Listy, za podburza- 
nie przeciwko narodowościom, t. J. przeciwko 
narodowości niemieckiej; ten ostatni dzien- 
nik za daną radę włościanom czeskim, aby 
swoje buraki cukrowe nie sprzedawali do 
cukrowni, których właściciele są Niemcy, 
lecz do cukrowni, należących do właścicieli 

Czechów. 

Pozawczoraj podaliśmy ustęp z jednego 
dziennika niemieckiego wychodzącego na Mo- 
rawie. Wyraża się on tam o całym narodzie 
czeskim najpogardliwiej, nazwał go sforą 
psów, kupą wilków, stadem hyen. Prokura- 
torja nie znalazła w tem podburzanie prze- 
ciwko narodowości, nie wytoczyła procesu 
temu dziennikowi, a gdyby była wytoczyła, 
to pewnie nie delegowanoby sąd przysięgłych 
złożony z Czechów do wyrokowania o tej 
sprawie. |. MP F 

Dzienniki peszteńskie donoszą, że znany 
z powstania węgierskiego  jenerał V et te r 
przyjęty został do służby wojskowej austry- 
jackiej ze stopniem felimarszałka-poruczni- 
ka. Nie podoba się to centralistycznym dzien- 
nikom, nie mogą one pojąć, jakim sposobem 
jenerał Vetter może nosić mundur jenerała 
-~ austrjackiego i wchodzić w towarzystwa je- 
nerałów, przeciwko którym jako d4owódzca 
bandy rokoszanów walczył. Ależ w ostatniej 
wojnie prusko-francuskiej, walczyli razem z 

ruskimi jenerałami także i bawarscy i sascy 
jenerałowie, ci sami, którzy w roku 1866 
bili się przeciwko Prusom. Nawet niektórzy 
pruscy jenerałowie zostawali pod ich naczeł- 
nem dowództwem, jak np. pod dowództwem 
saskiego następcy tronu, 

Pester Lloyd podniósł sprawę strzelec- 
kiego zjazdu w Hanowerze i zachowania się 
tam Austrjaków i cieszy się z odprawy, jaką 
temu rzucaniu się w runa: T 

Ein ski jisma berlinakie, F 
gay pe NĄ Pester Lloyd przed- 
mna LR trjackim, że jeźli We- 
stawia Niemcom r sca się | aaateji i Prus, 

zy popierają Z : Pe i je 
aei 4 względami _Ţ RUM - Rak" 
narodowymi. Austrja nie Jes 


Kronika Lwowska. 


własnego honorn* imy. — Kraj 


ATZ 
(o pokart W iłu ZĘ Am) 


i Tromtadraci- | 
ybym chciał się uciec do „Le- 
ego honoru“, nie uratowałbym 
jej kroniki dzisiejszej, ani honoru 


Plum sezonie innych lat, tak mało, 
e puste loże, jak ziejące przepa- 
jertelną i zniechęcenie nawodzić 
aktorów. Mimo to, p. Ładnowski, 
szczególniej akcie i w roli tej, do 
prawie niepodobnej, która, wedle 
słu autora jak Atlas dźwiga całą sztukę 
pomy: h barkach, okazywał się chwilowo 
na swyĆ wszakże. i największa zasłu- 
tytanem.: : dyrekcji, nie zdołają, lękam się, 
DEY naszej publiczności do sztuk tego 
« +ej treści, co „Lekarz własnego 
Honor nawet tak dwuznacznie po- 
go pojmował bohater Kalderona, to 
skarlałe ramiona zbroja za ciężka; 
prawdziwej rycerskości i czystości 
kteru, uczucia wszakże Don Guttiera, 
chara i orkany, to wybuchy wulkanu, 
to burze nasze wątłe piersi, ani znieść, ani 


rzęcim 
odegranie 


rozmiaru 1 
honoru". 
jey, jak 
a nasze 
W braku 


wytrzymać mog!) wieku pojęcia o honorze, 


M, ne) lachetniały, ale się za to 
"AF nie 1 2, uspokoity, i pig ser 
ytrzezwiły , żyć TOZWDY-* ałżone ki, 
„Spraktycznia pomimo słabych 


F i hiszpański, COs, À ; 
ka Sg F okrutnie aa ian- 
bionym - powodu „ŻE Sie "WE" TY wieku 
cha brat królewski — s dyby był Lala 
omal że jest zrozumiałym; g y aeii 
tveznięjszym“,. iležby aa Aa a 

ści, ułowił koneesyj na nowe banki i koleje, 


niemieckim 
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państwem, więc i niemieckiej polityki pro- 
wadzić nie może. Kto zbliżeniu się Austrji i 
Prus podsuwa motywa narodowe, niemieckie, 
ten właśnie to zbliżenie się rozrywa. 

Podaliśmy byli artykuł peszteńskiej Re- 
formy, przypisywany hr. Andrassemu, a do: 
wodzący, że nie ma konieczności nieprzypu- 
szczania jezuitów wypędzonych z Niemiec do 
Austrji. Dziennik ten zacytował słowa hr. 
Andrassego, który wyrzec miał, gdy w spra- 
wie jezuitów rozmawiał w przeszłym roku 
w Salcburgu z księciem Bismarkiem: _ „Nie 
widzę potrzeby strzelać z armat na wróble“. 
Otóż Ungarischer Lloyd zaprzecza wprawdzie, 
aby te słowa wyrzec miał hr. Andrassy, ale 
inne uwagi, w artykule Reformy wypowie- 
dziane, uważa za trafne. - 
W Czechach na porządku dziennym jest 
niepotwierdzanie wybranych przez Rady po- 
wiatowe przesów i wice-prezesów. Za biir- 
gerministerstwa nie potwierdzano tylko wy- 
boru pierwszych znakomitości, należących do 
stronnictwa deklarantów. Obecnie niepotwier 
dzani bywają wszyscy, będący w podejrzeniu, 
iż należą do stronnictwa deklarantów. 


W ważnej sprawie uregulowania gmin 
odbieramy uwagi następujące: © 
(JJ) Nie potępiać i złorzeczyć, ale po- 
dziwiać należy, że przy takim ustroju gmin 
wiejskich i ich urzędów, jaki obecnie 1stnie- 
je, gminy tak się same rządzić, i że zwierz- 
chności gminne, powierzone im ustawą gmim- 
ną sprawy, tak załatwiać potrafią, jak to 
dzieje się dotąd. ” 
Już w moim artykule zamieszczonym w 
Gazecie Narodowej z 16. lipca rb, pobieznie 
wspomniałem, że niepodobieństwem jest, od 
wieśniaka galicyjskiego żądać więcej nadto, 
co on bądź to w charakterze radnego, bądź 
też członka zwierzchności gminiej na teraz 
sprawia. Wiadomo nam przecież, że włościa- 
nie galicyjscy prawie żadnych nauk nie ma- 
ją i mieć nie mogą, że przeto wieśniak na 
urząd gminny powołany wę wszystkiem do- 
radcy potrzebuje. Wiemy także, że doradcą 
tym a nawet kierownikiem urzędu gminnego 
są przeważnie pisarze gminni. Któż zaś są 
ci pisarze gminni? Otóż nie uwłaczając ich 
uczciwości, 'są to również po największej czę- 
Ści włościanie biedni lub organiści, któ- 
rzy z małomi wyjątkami Cały ZUSÓLD swych 
wiadomości w miejscowej szkole  parafial- 
nej zasiągnęli, a którym brak urzędo- 
wej praktyki i potrzebnej znajomości 
Przepisów politycznych Czy więc tacy pi- 
i gminni przy swej najlepszej chęci 
dzieć, powołaniu swemu należycie odpowie- 
zaŚ urz A ecznem byłoby dowodzić. Dlaczego 
om gminnym brak jest na pisa- 
nienie, nie” jest talenin Jeżeli gmina 
ez ki cą. Jeżeli a 
bracz kilka złotych reńskich dochodu F wy- 


zi ieni 
PE eee polowania lub z obligacyj 
do dochodu nego majątku a przeto i inne- 


gminnemu 
ki złr. rocznie płacić jest 
znaczna ilość) ich Sin jest jak sądzę dość 
nionego z. prz. 19% Jakże może mieć uzdol- 
znanego sok SATDI administracyjnemi obe- 
AE JJ retarza Sminnego ? 


iluby ppp ję nna m 
malłonek ęrstu* stał się inicjatorem. Ten 
śmiesznym; jak d doprawdy nawet, że jest 


rugi Cezar, choć mu daleko 
jego Żonie ki zara charakteru, chce, żeby na 
Niepodzielny i Starał żaden cień podejrzenia... 
wa O odwagi w kaca 
olityków polskich st, „e owych! śmiesznych 
ak SUNIA ich, których Czas krakowski 

swoją satyryczną  chłoszcze 


At pa 
ak owi polityc Povi 

chcą wchodzić. w fk 4 CO to nie 
jak ów szlachetka Grocholski enie. 
sprzedać rezolucji za zilnistazjalnąa tobi + 
dla p. Wodzickiego, nieokrzesany ten. ŚR 
hiszpański chce mieć swój honor i horo? 
domu swego, cały, nietykalny.... Dziki czło. 
wiek! frazesy, słowa i „illuzje* go bawią, 
poruszają nim; nie zna Się nie na dotykal- 
nych korzyściach, jakie przysparza polityka 
zręczna, umiejąca się naginać do okoliczno- 
ści, i ze zmianą wiatru zmieniająca swoje 
bogi, hasła i sztandary.... jak p. Zyblikiewicz 
np... Biedny don Guttierze! uciekaj ty z na- 
szej sceny co najprędzej, ze swoimi przesą- 
dami o honorze, ze swą ognistą naturą: my* 
śmy anglomany dobrze wychowane, wypoma- 
dowane, wyczesane, w krochmalonych koł- 
nierzykach.... nas denerwują nawet Aleksan- 
dra Diumasa-syna komedje.... Myśmy syno- 
wie wieku, giełdowce- giełdowicze, nam po- 
trzeba wieczorem fars, coby nas rozweselić 1 
rozśmieszyć mogły... Gdybyśmy jeszcze mo- 
gli mieć balet!... Ah, balet! albo przynaj- 
mniej, w braku onego, jedną lub dwie z o- 
wych pièces à jambes, co tak uświetniły teatr 
francuzki z czasów upadku drugiego cesar- 
stwal., Jakżeby nam przypadł do smakn 
galicyjski jaki Napoleon HI., coby nas ba- 
wił, gorszył i bogacił... Tymczasem, zadowal- 
niać się musim polityką krakowskich panów 
we Wiedniu, i kronikami pewnych dzienni- 
ków we Lwowie: pierwsza nam daje „griin- 
derstwa"; a drugie, skandale, ten narko- 
tyk drażniący, bez którego dziś już, na wzór 
Francuzów drugiego cesarstwa, obejść się 
nie możemy... 


bez litości bije natrętne, co jej dzień biały 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują : 

We LWOWIE :, Bisre administracji BR: 
rodowej” przy ulicy Sobieskiego pod lica da- 
whiej ulica Nowa liczba 294). W KRAKOWIE : Kaie- 
garnia Józefą Czecha w rynku. W PARYŻU: na cała 
Francję i Aaglję jedykie p. pułkownik Raczkowski, 
rue du pont LE faai nr, 1, W WIEDNIU: p. Haasea- 
stein et Vogler, Neuer Markt nr. 11. i A. Oppolik, 
Wolizeile, 98, W FRANKFURCIE: nad Menem i Ham- 
burgu: p. Haasenstein et Vagler. 3 

OGŁOSZENIA przyjmują się za opłata 6 centów 
od miejsea objętości jednega wiersza Arolasz dru- 
kiem, oprócz opłaty stęplowej 30 ct. za każdorazowe 
umieszczenie, | ter i 

Listy reklamacyjno nieopieczątowane nie ulegaja 
frankowaniu. ` z 

Manuskrypta drobne nie zw,acaja się leen bywa- 


ja niszczone. 7 j 


Wprawdzie postanowieniem §. 96. ust. 
g. miano zaradzić temu niedostatkowi jedy- 
nie w zakresie przekazanych spraw, dotyczą- 
cych państwowego interesu. Lecz czy i co do 
wieluż gmin takich jak wyżej nadmieniłem, 
nie mających odpowiednich Środków do 
dobrego urządzenia, administracji zastosowa- 
no to postanowienie ? 

,  Dupóki taki stan prawdziwie ubolewa- 
nia godny trwać będzie, nie może być lep- 
szy samorząd gminny po wsiach nad ten, ja- 
ki teraz istnieje, a wszelkie środki przymu- 
sowe, używane przeciw zwierchnościom gmin-, 
nym w celu odpowiedniejszego spełniania na-. 
łożonych nań obowiązków, na nie się nie 
przydadzą. t 

Ta niedołężność na teraz tylko ustawo- 
dawczem zaprowadzeniem gmin zbiorowych, 
a tem samem  umożebnieniem dostarczenia 
funduszów do pokrycia wydatków, ze spra- 
wowaniem urzędu gminnego połączonych, i 
ustanowieniem uzdolnionego personalu urzę- 
dowego usuniętą być może. ' 

„Nie wdając się w wyszczególnienie wszy- 
stkich postanowień glą gmin zbiorowych po- 
trzebnych i w ich uzasadnienie, ile że łamy 
niniejszego SZANOwnego czasopisma nie _do- 
zwalają, chciałbym tylko pod tym względem 
moje nieprzesądzające zdanie wypowiedzieć, 
aby już ustawa gminna — podobnie. jak to 
rząd przy oznaczeniu okręgów politycznych 
władz powiatowych czyni — na podstawie 
zebranych dat statystycznych każdej tera- 
źniejszej gminy, przy dołączeniu osobnego 
spisu postanowiła, z których gmin pojedyń- 
czych przyszła gmina zbiorowa składać się 
ma, 1 która z nich miałaby być miejscem 
$rodkowem nazwę gminy zbiorowej noszĄCĄ, 
przez co organizacją wszystkich gmin w ca- 
łym kraju Jednocześnie w życie wejść by 
mogła, bo gdyby ustawa gminna tylko zasa- 
dniczo obszerność gmin zbiorowych orzekła, 
i połączenie teraźniejszych gmin pojedyń- 
czych starostwom i wydziałom powiatowym, 
lub władzy krajowej į Wydziałowi krajowe- 
mu pozostawiła , natenczas zupełne przepro- 
wadzenie takiej organizacji gminnej W Ca- 
łym kraju, ledwie za lat kiłka do ` skutku 
przyjść by mogło, Ile zaś przez to staro- 
stwom, wydziałom powiatowym, a następnie 
namiestnictwu i Wydziałowi krajowemu pi- 
saniny by się pomnożyło, łatwo subie wy- 
obrazić s : > 

Ze przy takiem oznaczeniu gmm zbio- 
1owych ma obszerność gruntu, ilość mieszkań- 
ców, wiełkość majątku gminnego i ztąd po- 

bieranego dochodu, Niemniej na przemysł i 
handel zważaćby musiano, rozumie się samo 
przez się. Ale zważać niemniej na to nale- 
ży, że w myśl ustawy Z d. 30. kwietnia 1870 
$. 5. ustanowieni będą lekarze gminni na 
pewny obręh, dziś "REA niewiadomy. Pod 
tym względem należałoby już przy ułożeniu 
projektu 0 ustanowieniu lekarzy gminnych 
mieć na względzie przyszłe gminy zbiorowe, 
czy raczej ich obszerność obrębu, Przytem 
wypada ini moje zdanie, oparte na znajomo- 
ści ludu wiejskiego 1 Jego usposobienia wzglę- 

: è vowiedzieć, że teraz nie jest 
dnie dworów, WJI £ 
jeszcze na czasie, () aby połączenie 
m: sehi it bszarami dwor- 
gmin wiejskich Z 008 hyri: 
skiemi orzec mocą ustawy z pominięciem 


| sposób nie mógłby być właściwy. 


pozostawienia im wolności. Roztropność na- 
kazuje, aby tylko gminy wiejskie, z wyłącze- 
niem obszarów dworskich łączono. Jeszcze 
prędzej pogodzićby się dało połączenie gmin 
wiejskich z graniczącemi miasteczkami ma- 
łemi, niemającemi obecnie podobnie jak inne 
gminy wiejskie, środków do należytego spra- 
wowania obowiązków, ustawą gminną im na- 
łożonych, chociaż i pod tym względem ile 
możności takiego połączenia unikać by wy- 
padało. (Na przekonanie pod tym względem 
z szanownym korespondentem zgodzić się 
nie możemy; według nas wydział dworu z 
gminy wiejskiej bardzo złe ma następstwa, 
jeżeli harmonię utrzymać chcemy, to właśnie 
mamy obowiązek starać się o usunięcie jak- 
najspieszniejsze tego rozdziału, a tym sposo- 
bem nadać w gminie wpływ dworowi. P. r.) 

Nie przeszkadza zaś nic, aby pozostawić 
wolność dobrowolnego połączenia się dworów 
między sobą, łub z gminami wiejskiemi albo 
miejskiemi. fb G 

„Czy moje powyższe zdanie do przeko- 
nania dworów, mieszczaństwa i włościan tra- 
fi, okazałoby się przy debacie w sejmie nad 
tym przedmiotem. 

Jak sądzę, 

dworskich z gminami wiejskiemi z pożąda- 
nym skutkiem dopiero w przyszłej generacji 
możebnem, a to głównie ze względu na były 
stosunek poddańczy, którego skutki dotąd 
choć coraz słabiej oddziaływają, i tak długo 
oddziaływać nie przestaną, póki nowa gene- 
racja nie nastąpi. Wtenczas nie będzie się 
dawało czuć niedowierzanie, jakie jeszcze 
dziś się objawia. Niemniej wspomnione po- 
łączenie tak długo niezgodę by wywoływało, 
dopóki regulacja spraw serwitutowych zu- 
pełnie ukończoną nie będzie. 
, Korespondent Kraju doniósł niedawno, 
że według zaproponować się mającej noweli 
do ustawy gminnej, naczelnicy gmin zbioro- 
wych przez Wydziały powiatowe mianowani- 
by byli. 

Chociaż nie wątpię, że Wydziały powia- 
towe, przy mianowaniu naczelników gmin- 
nych, jedynie dobro gminy na względzie by 
miały, i tylko takie osoby na ten urząd by 
powoływały, któreby „odpowiednie. przymioty 
posiadały; to jednak projekt taki w. Żadep 

7 D 4 l . vu m, „To, Zna” 
gininy jednego” 7 jej "najważniejszych praw 
pozbawić. Naczelnik taki nie byłby zawistym 
od gminy, stałby się przeto narzędziem Wy- 
działu powiatowego (O ild “nam wiadomo, 
jest zamiar tylko zaprojektowania, aby dla 
wykonywania czynności państwowego intere- 
su, jako to zbierania podatków, policji i t. p. 
kilku gmin, niezałeżnie od' wójtów  mia- 
nować osobnych z poręki Wydziałów po- 
wiatowych urzędników; zgadzamy się jednak, 
że i to stoi na przeszkodzie rozwojowi auto- 


| nomii gminnej. P. r.) 


Zresztą chcąc to ustanowić, potrzebaby 
wprzód pod tym względem zasadnicze posta- 
nowienie ustawy gminnej państowej z d. 5. 
marca 1862, 1. 18. D. p. p. art. VIII. zmie- 
nić. Czyby zaś Rada państwa na taki wyją- 
tek, sprzeciwiający się duchowi autonomii 
gminnej dla Galicji, zezwoliła, wątpić należy. 


mna dzisiaj, dla naszego smaku, niespodzian- 
ka... Chociażby kłamstwo, chociażby najnie- 
podobniejszy do prawdy wymysł, byle był 
jadowity, szkodził blizniemu, zadzierał jego 
cześć, honor, lub spokój domowy, jakże mi- 
łym dla nas przysmakiem!.. Na tem stoją pe- 
wne dzienniki... Co za fortunę szaloną, pra- 
wie taką jak w Paryżu, zrobiłby u nas ga- 
licyjski Figaro! | | 
Lecz biada dziennikom, co jeszcze wie- 
rzą w COŚ więcej nad osobistości!... Na stra- 
ży przeciw tym wyznawcom starego  patrjo- 
tycznego przesądu, Stoi krakowski Kraj... 
Go za pismo niezrównane, szerokich poglą- 
ów: drukuje artykuły p. Leśniowskiego, 
które nam paratruzują długo i rozwadniają 
sławne Aleksandra IL: pas de róveris! któ- 
re Moskwie zaprzedają Ruś... drukuje ró- 
o kosmopolityczne elukubracje pierwsze- 
A IOR a zapełnienia szpalt pustych, 
t raczy... 
byle się odezwało cz 
plejszem słowem, 
skę, cześć dla jej 
przyszłości, 
waniu,“ 


asopismo jakie z cie- 
przypominającem starą Pol- 
| pamiątek, obowiązki dla 
l, nieporuszony w swem „umiarko- 
zimnej rozwadze i fiegmie Kraj, Wy- 
rok wymierza nieubłagany i piętnem „trom- 
tadratyzmu* cechuje bez względu pół-głów- 
ków, Co jeszcze wierzą w dnie pamiątkowe, 
w smutek i uczucia żywsze, w ofiarność i 
hojność, mogące się posunąć... aż do ofia- 
rowania na oświatę ludu przetartych kól- 
czyków, lub wyszłej z mody bransoletki... 'Le- 
piej, żeby graty te leżały nieużywane — na 
czem mężowska kieszeń wcale nie zyskuje, 
bo piękne małżonki zawsze przecież muszą 
dać zarobić złotnikom — aniżeliby mja- 
ły na tem skorzystać dzieci naszega ludu 
oświata i przyszłość kraju... nie drukowane- 
go... Kraj drukowany jest organem pełnym 
zdrowego rozsądku i taktu; wie on dobrze 
Że przeciw wodzie, rzecz niepolityczna pły- 
nać; Galicja spi, snem błogosławionych spi... 
Kraj, syn wierny galicyjskiej macierzy, sta- 
nat na straży i pilnuje, by jej kto nie zbu- 
dził; stoi, w plackę uzbrojony na muchy, i 


Ale za to,' 


przypomnieć pragną... To 
Niech żyje drukowany Kraj! 
swięta Apatjo, matko wszech-gnuśności 
naszych! ileż wdzięczności winniśmy tobie, 
za to, że modlitwami twemi zapewne wy- 
prosiłaś dla nas u Boga dziennik taki jak 
Kraj... Gdyby Kraju nie było, cobyśmy ro- 
bili?.. Lada urwipołeć, lada szaleniec por- 
wałby nas za sobą na nowe przedsięwzięcia 
niebezpieczne, na nowe boje, na nowe po- 
wstania.. Myśmy tak pełni bohaterskiego 
ducha i nieugaszonego ognia rycerskiego — 
gdyby nie Kraj, pomimo Czasu nawet, któ- 
ry wbrew wszelkim pozorom, o wiele mniej 
od Kraju jest rozsądnym — Galicjąbyśmy 
zapalili na cztery końce; a oświatę rvzpło- 
mienilibyśmy tak, że od natężenia promieni 
tego Światła, uciekliby z kraju nietylko jezu- 
ici, aleby poślepły „wszystkie wolnomyślne 
Kraju nietoperze... Święta Apatjo! jeśliśmy 
dotąd jeszcze nie w gorączce, jeśli spokojnie 
możem  niemyśleć nawet o rezolucji; jeśli 
głosy takich szaleńców, jak ci co promują 
składki na oświatę ludu pozostają bez echa, 
giną jak na pustyni pelikana głos, tobie 
winniśmy fo i Kragowi. Ale tobie przedewszy- 
stkiem ; bo, gdyby nie twoja dobroczynna nad 
nami opieka, drukowany krakowski Kraj 
nie miałby i trzech prenumeratorów... Dla 
tego dozwól, o święta Apatjo! byśmy raz je- 
szcze, w imię ocalonego od hydry rewolucji 
niedrukowanego kraju, raz jeszcze złożyli ci 
petaj korne i pobożne dzięki. nasze.. Bądź 

słogosławiona ! s 

A Apatjo, módl się za nami! 

pwięta Apatjo, nie opuszczaj nast... 

pew, zmiłuj się nad namit... 

SIę za nami, | j d 
oczko ks Święta Apatjo, do 
gwięta Apatjo, opiekunko nasza, 

Swięta Apatjo, obrono nasza przeciw] 3 
zapalczywości naszej i szaieństwom 
tromtadratów, 

Święta Apatjo. która zezwalasz, że pod-ę 
czas, gdy lud nasz gnije w ciemnocie, 
my smaczno możem zjadać nasze 0- 
biady i zakładać banki, wśród któ 
rych o polityce zapominamy... 


„tromtadraty c. 
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Wypada mi jeszcze o pisarzach czyli 8e- 
kretarzach gminnych wspomnieć. 

Jak z powyższego stanu rzeczy się oka- 
zuje, sekretarz gminy jest ważnym organem 
wiejskiego urzędu gminnege. 

Sekretarze gminni mogą w miarę zdo- 
bytego sobie w gminie zaufania, wiele do- 
brego, ale i wiele złego zrobić, mogą oni 
niemały wpływ wywierać na przyszłe wybory 
gminne, powiatowe, a nawet sejmowe. Gdyby 
zaś ustawa o bezpośrednich wyborach do Ra- 
dy państwa rzeczywiście do skutku przyszła, 
wpływaćby mogli tem więcej na takie wy- 
ory. 

Z tego powodu też o tę koniecznie dbać 
by należało, aby ha posady sekretarzy gmin- 
nych powoływani zostali tylko tacy, któryby 
obok uczciwości i prawości charakteru po- 
trzebne do tego uzdolnienie posiadali. 

Aby zaś ten cel osiągnięty być mógł, 
musi też ustawa gminna odpowiednie posta- 
nowienie obejmować, tak podobnie, jak usta- 
wy dotyczące wladz politycznych lub sądo- 
wych, w których oznaczone jest, Że tylko te 
osoby przypuszczonemi być mogą, które się 
(prócz innych- zalet) o ich dostatecznem u- 
zdolnieniu wykazać mogą. ] 

` Wypadałoby więc jako regułę postano 
wić,*że w każdej gminie zbiorowej do pro- 
wadzenia, ' to jest do załatwienia czynności 
urzędowych gminnych z zastosowaniem się 
do instrukcji przez reprezeniacją gminną u- 
chwalić się mającej, sekretarz gminny po- 
trzebne uzdolnienie mający, przyjęty być 
musi, i-ze na tę posadę tylko tacy przypu- 
szczeni być mogą, którzy się wykażą świa- 
dectwem z dobrze złożonego egzaminu z usta- 
wy gminnej i z dotyczących przepisów. to 
jest z tych przepisów, które urzęda gminne 
w myśl $. 27 i 28 u. g. zachowywać i prze- 
strzegać mają. — Od tej reguły wyjętemiby 
być mogli ci, którzy do prowadzenia urzędo- 
wania przy władzach politycznych są już u- 
zdolnieni. - 
Takie egzamina — jako mniejszej wagi 
— mogłyby być dla ułatwienia w ka- 
Zdem starostwie powiatowem składane. W 
takim razie musiałoby też zapaść osobne roz- 
porządzenię w przedmiocie odbywania takich 
egzaminów: na -posady sękretarzów gminnych. 
Przyjęcie, . tj; mianowanie takich sekre- 
tacy, RICH. Giakotez i inqege,. personaly 
przysłażaćby winno. Zaś co do wyznaczenia 
wysokości płacy, należałoby tę samą zasadę 
przyjąć, . jaka przy ustanowieniu lekarzy 
gminnych przewodniczyć będzie. 
Postanowićby także należało, że sekre- 
tarze gminni zaprzysiężeni być mają. Przy- 
sięgę odbieraćby od nich mieli naczelnicy 
gminni lub ich zastępcy. 
Kto w ciągłej bezpośredniej styczności. 
urzędowej z urzędami gminnemi pozostaje, 
przyznać mi musi, że nadużycia i przekro- 
czenia granic atrybucji urzędom gminnym 
przysługujących, po największej części z nie- 
wiadomości praw się dzieją, gdyż nrzęda 
gminne w teraźniejszym ich składzie nie SĄ 
w stanie rozróżnić, które sprawy do zakresu 
działania gmin, a które do wydziałów powia- 
towych, starostw i sądów pow. (osobliwie w 
sprawach karnych) należą. 


więta Apatjo, która nie dopuszczasz 

składek na oświatę ludu i opróźnie- 

nia, tym sposobem, kieszeni naszych, 
skarby nasze na pożyteczniejsze za” 
chowując wydatki, - 

Święta Apatjo, która nas chronisz od 
wzruszeń zbytecznych, coby nerwy 
nasze podraźnić mogły, W nadchodzą- 
cy dzień 5. sierpnia, pamiątkowy rog- 
bióru Ojczyzny naszej, i 

Święta Apatjo, cu nas chronisz od unie- 
sień i poezji, a nawet i rozam nasz 
od zbytecznego kłopotania się tem 
wszystkiem, co bezpośrednio brzucha 
nie dotyczy, zwalniasz, 

Święta Apatjo, co w Śmieszność obra- 
casz entuzjazm i patrjotyzm, 

Co trzymasz w karbach zapaleńców 

Co Kraj protegujesz, ; 

Co klejnoty pań naszych od zmarnowa- 
nia w kasach ludowej oświaty chro- 
nisz, 

Co powłoką praktyczności i rozumu 
dobrego tonu wreszcie, pokrywasz 

“brudny nasz egoizm i brak myśli w 

_ mózgach naszych, 

a nas cackasz, pielęgnujesz, najuko- 
chańszych twoich, na pognój dla cen- 

„ tralistów niemieckich, 

Swięta Apatjo, patronko Galicji, módl się 

„za nami! 

Ciebie, święta! prosimy : wysłuchaj nas! 

Ciebie, Święta | prosimy : nie odmieniaj nas!... 

Ciebie, Święta! prosimy: daj nam na wieki 
pozostać, jakimi jesteśmy, bośmy kontenci 
ze $iebie!... ' 

Abyśmy w zbytni ferwor patryotyczny 
nie wpadli, 

Abyśmy się mna oświatę ludową nie 
zrujnowali, 

Abyśmy się, dla uratowania narodowo- 
ści, |jantonomii i rezolucji, griinderstw 
nie 'wyrzekli, 

Abyśmy się do pracy na serjo nad łło- 
brej publicznem wziąść nie ` byli 
Km AJ si A wi | 

Abyśnły dla niej. usobistych,miszych W4-; 

okha i źwierzęcej zajadłości w kon- 


"NAMI! 


MÓDL SIĘ ZA 


BŁAGAMY, CIĘ PANI! 
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Że przez takie niezachowanie kompe- 
tencji, nietylko ogólne interesa ale i interesa 
pojedynczych, jako też powaga urzędu gmin- 
nego wiele cierpi, i Że przez to starostwom 


„i wydziałom pow. pisaniny się przysparza, 


niepotrzebuje dopiero dowodzić. 

Ta wadliwość dałaby się przez ustano- 
wienie wyż wspomnionych uzdolnionych se- 
kretarzy gminnych, jeżeli nie całkiem usunąć, 


„to o wiele zmniejszyć, 


Niedosyć jednak jest na tem, aby takie 
postanowienia, o których co do wewnętrznego 
urządzenia urzędów gminnych wyżej wspo- 
mniałem, w ustawie gminnej położyć, ale 
trzebaby nam się zastanowić i nad tem, aby 
gobie takich ludzi, to jest kandydatów na 
posady sekretarzy gminnych zawczasu sposo- 
bić, i w tym względzie niejako szkółkę 
(Pflanzschule) założyć. W pierwszej chwili 
zaprowadzenia gmin zbiorowych i systemizo- 
wania posad sekretarzy gminnych, może nie 
byłoby braku na uzdolnionych, a to ze wzglę- 
du na to, że jeszcze wielu mamy pensjoni- 
stów i krajowców, którzyby dobrze użytemi 
być mogli. Ale ci wiecznie żyć nie będą, 
trzeba więc pamiętać o zasobie na przyszłość. 
I pod tym względem, jako jednym z ważnych 
czynników należałoby rzecz uregulować. _ 

Dalsze moje zdanie w tym przedmiocie 
objawię później. 


Z powodu wystawy po- 
wszechnej. 


W Wiedniu dość żwawo  krzątają 
się około przygotowań  nieodzownie po- 
trzebnych do urządzenia powszechnej wy- 
stawy. W doskonałem jej bowiem urzą- 
dzeniu jest zaangażowaną duma państwa. 
Wiedeń poczytuje sobie również za punkt 
honoru! wyrównać Paryżowi  wświetności 
wystawy. Ta wszakże rywalizacia mate- 
rjalnie się nawet opłaci stolicy monarchii 
austrjacko -węgierskiej. Handlarze wie- 
deńscy przy tej sposobności mieć będą 
bardzo wysokie zyski, poniesienie kosztów 
można by łatwo opłacićz procentów od za- 
robku, jaki z tej okazji mieć będą ta- 
meczni przemysłowcy, rząd zaś powinien 
głównie pospieszyć z pomocą krajom mo- 
narchii austrjacko-węgierskiej, aby uła- 
twić im przyjęcie udziału w wystawie 
nadsyłaniem okazów swego bogactwa — 
dzieje się jednak inaczej. Galicji np. ża- 
dnej nie dano pomocy, jakkolwiek przy- 
gotowania do przyjęcia udziału w wysta- 
wie są dość kosztowne, to też nie dzi- 
wnego, że i wystawa u nas nie budzi 
silnego interesu, kraj nasz nie amb.cjo- 
nuje o zaszczyt odznaczenia się w wysta- 
wie, zniej bowiem, jako kraj czysto rol- 
niczy, najmniejsze odnieść może korzyści, 
interesować "Rady powiatowe ï miejskie 
wystawą, zachęcały do składek na pokry- 
cie kosztów. Nie wiele wszakże pod tym 
względem zrobiono. Zainteresowanie się 
reprezentacji powiatów i miast naszych 
sprawą wystawy powszechnej ma bez- 
sprzecznie swą dobrą stronę, a to głó- 
wnie z tej przyczyny, iż ułatwić może 
ludziom poświęcającym się przemysłowi, 
nabycie wielu wiadomości, obznajomić ich 
z zdobyczami naukowych doświadczeń. 


Z korzyścią nie małą dla rozwoju 
przemysłu krajowego, jest wysyłanie na 
wystawę rzemieślników, a!wreszcie kształ- 
cących się na techników uczniów Akade- 
mii technicznej dla obznajomienia się z 
dziełami pracy i pomysłów ludzi przed- 
siębiorczych. Pod tym względem zdaje 
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nam się, iż Rady powiatowe i miejskie 


mają obowiązek, starać się przyjść Środ-. 


kami swemi z pomocą. Na tej drodze 
mogą przyczynić się istotnie do rozbu- 
dzenia przemysłu krajowego, a wątpić 
też niepodobna, aby w spełnieniu tej po- 
winności zechciały się zaniedbać. Trzeba 
jednak, aby korzyść ztąd mogła być więk- 
szą, zadanie to spełnić właściwie, uczy- 
nić go zbiorowem, i przeprowadzić według 
jednego kierunku. To zaś dokonać jak 
Się należy, mogą tylko krajowe komisje 
wystawowe, im bowiem przyjdzie łatwiej 
wyszukać w Wiedniu środki taniego u- 
trzymania dla wysłańców kraju, zapewnić 
na miejscu odpowiednie informacje, jak 
również wyjaśnić znaczenie i pożyteczność 
znajdujących się na wystawie okazów. 

Z pomocą komisji wystawowych 
Rady miejskie i powiatowe mają ułatwio- 
ną możność oddania usługi przemysłowi 
krajowemu — do nich bowiem tylko na- 
leżeć będzie wyb.ać kandydatów z ludzi 
pracujących dla przemysłu i oznaczyć 
Środki utrzymania, a że to dokonają na- 
sze reprezentacje, wątpić nie mamy po- 
wodu. 


Przegląd polityczny. 


We czwartek rano, jak to już nasz te- 
legram doniósł, pod Satory rozstrzelano 4 
komunistów: Aubry, Saint-Omer, Dolivaux i 
Francois, za zamordowanie zakładników na 
ulicy Haxo. Saint-Omer skonał z okrzykiem: 
„niech żyje komuna!“ Francois: „niech żyje 
Francja! precz z komuną!“ Jakkoiwiek szka- 
radne są czyny rozstrzelanych, pragnienie 
krwi u Thiersa nie da się niczem usprawie- 
dliwić. 

W angielskiej Izbie niższej wniesiono 
projekt zniesienia kary Śmierci. Rząd Glad: 
stona jednak wystąpił przeciw projektowi. 
Izba większością 167 przeciwko 54 głosom 
wniosek odrzuciła. Z radością to przynaj- 
mniej możemy zanotować, iż liczba przeci- 
wników kary Śmierci co chwiła wzrasta, a 
niezadługo będzie decydującą. 

Przed zamknięciem parlamentu, jak to 
jest w zwyczaju, odbyła się publiczna uczta, 
na której Gladstone między innemi oświad- 
czył, iż czuje się szczęśliwym, mogąc oznaj- 
mić, że znikły chmury, które niedawno je- 
szcze zaciemniały widnokrąg polityczny. — 
Zdaje się, że w rozwiązaniu sporu z Ame- 
ryką nie stoją już Żadne przeszkody. Anglia 
zostaje w spokoju z całym światem. 

W Rzymie aresztowano jakiegoś czło- 
wieka, który w chwili dokonania zamachu 
na życie Amadęusza, już o takowem rozpo- 
wiadał, ` ~ 

Avat tarynoki namolując cię ne 
ał pole 


szy rozkaz, wy cenie, aby przy 83 
ludności za Niemca uważać każdego, któ- 
rego nazwisko jest niemieckie. Zacny więc 
nasz Libelt i jemu podobni, po ukazu zosta- 
ną Niemcami, ale zato pan landrat gotów 
nam w prezencie ofiarować panów Podbiel- 
skiego, Kreńskiego i innych. Dziękujemy za 
podobną wymianę. Zaciekłość prowadzi Niem- 
ców do głupstw jak największych, jak wi- 
dzimy z powyższego. 


Ziemie polskie. 


Wyjmujemy z artykułu Dziennika Pol- 
skiego o skutkach propagandy prawosławnej 
między unitami tamtejszemi, następujące 
szczegóły: „Oburzony lud pobił księży: B lu- 
sa w Mazowiecku, Urbana w Goleszowie, 
Nosalskiego w Polubiczach i Polińskie- 
go w Lubieniu. Księdzu Strzelbickiemu 
w Krzywem, włościanie spalili stodoły i obo- 
ry z bydłem. A gdy i tv nie skutkowało, w 


kurencji naszej o karjery nie po- 
zbyli, 

Abyśmy się nie stali ludźmi poświęce- 
nia i ofiary, ludźmi przewidującymi, 

Aby nami emigranci z Polski nie 
owładnęli i niepowysadzali nas z cie- 
płych miejsc, które zajmujemy bez 
odpowiednich kwalifkacyj, 

Aby się nam nie przyśniło w nocy że- 
śmy Polakami, bo by to Sen nam o0- 
debrało , 

Abyśmy się nie stali, jako są narody 
które żyją, boby to centralistów nie- 
mieckich, w Wiedniu, rozgniewało, 

Aby autonomiczne władze nasza spały, 
a my ich nie budzili, 

Aby Żadnemu z nas nie przyszło nawet 
na myśl pomódz urzędom krajowym 
własną obywatelskością naszą; ale, 
abyśmy się Z nich bez ustanku na- 
Śmiewali, dla tem większego tryumtu 
centralistów niemieckich, 

Aby kwitł u nas, jak dotąd, lafiryn- 

yzm w obyczajach, a niedołęztwo w 
polityce, 

Abyśmy echt - Galicjanami pozostali, 

Aby nas nikt nie uczył, ani nikt kaza- 
niami, po dziennikach nie utrudzał , 

Aby zaginęli patrjoci, zawsze z nas 
niezadowoleni, 

Aby polakerja zawsze u nas za pol- 
skość starczyła, 

Abyśmy, my Lwowianie, do Naftuły 
spokojnie zawsze na piwo chodzili, 
Aby nas, radzców miejskich, na nudne 
rady miejskie nigdy nie zwoływane, 
Abyśmy akcji teatru lwowskiego, kupo- 

nad mia potrzebowali, lecz 

£ teatr stanął sam i dawał nam 

-estanku farsy i sztuki wesołe, 


CIĘ PANIE! 


BŁAGAMY, 


-~ a urcydziełami literatury swojej i za-})æf 
granicznych nas bardzo nie nudził, I© .. 


Aby dzień 5go Sierpnia, w którym re- aie 
Szta Polski obchodzić będzie suutną/G Ą 
stuletnicę Rozbioru, przeszedł dla za © m 
w zapomnieniu, byśmy się frasowaćl $ 
nie potrzebowali. Ją 


A gdy nadejdzie dzień nieunikniony 
śmierci naszej, daj nam, święta Apatjo, pani 
nasza, aby na nagrobku sprowadzonym z Wie- 
dnia, wypisali centraliści niemieccy ten nam 
epitaf zazdrości godny : 

NARODOWI GALICYJSKIEMU 
KTÓRY BYŁ NIEGDYŚ ODŁAMEM 
POLSKIEJ CAŁOŚCI, 

ALE SIĘ WYRODZIŁ; 

W LEPSZYCH OD INNYCH CZĘŚCI 
POLSKI, 

POD WZGLĘDEM PRACY DLA 
WEWNĘTRZNEGO ROZWOJU, 
POSTAWIONY WARUNKACH, 
DOBROWOLNIE, 

DLA DOBRA I WIELKOŚCI 
NIEMIECKIEJ OJCZYZNY, 

SIĘ POŚWIĘCIŁ, 

PRZEZ BEZINTERESOWNOŚĆ! 
POMNIK TEN, 

W LAT STO PO ODBUDOWANIU 
POLSKI, 

WYSTAWILI 


WDZIĘCZNI SYNOWIE BISMARKA. 


(| miesiąc potem, kiedy on był w cerkwi, a Żo- 


na jego w polu, spalili mu i plebanię ze 
wszystkiemi sprzętami, tak, że nic mu nie 
pozostało. W wielu miejscach włościanie 
księży powypędzali, plebanie i cerkwie po- 
zamykali, sprzęty domowe i gospodarskie 
potłukli, zboża i łąki gospodarskie powypa- 
sali. Wymienieni tu księża są wszyscy z Ga- 
licji.* 

Moskale ze sprawy Łazowskiego konie- 
cznie chcą rzobić „spisek polski“. Już or- 
gana diejatelów zaczynają insynuować pu- 


bliczność w tym kierunku. Widać to najzu- | 


pełniej ze skwapliwości, z jaką Birżewyje 
Wiedomositi powtarzają słowa korespondenta 
z Wilna do Russkawo Mira. Oto co ten pan 
pisze: „Wszyscy tutaj pragną najgoręcej, aby 
sprawa Łazowskiego, zabójcy księdza prałata 
Tupalskiego, toczyła się publicznie. Proces 
zacznie się wkrótce, bo dnia 27. (15.) bm., 
lecz przy drzwiach zamkniętych. Łazowski 
jest zagadkową Osobą. Sędziowie śledczy 
zauważali w nim wiele szczególnego. Jeśli 
np. pytają go, czy nie miał wspólników, to 
Łazowski raptem się wzdryga, lecz zaraz, po 
pewnej ze sobą wewnętrznej waice, jakby się 
opamiętawszy, powiada, Że nie było nikogo, 
że on jeden powziął zamiar zabójstwa, i do- 
konał takowe. Oprócz tego nieraz usłysza- 
wszy o niektórych szczegółach, tyczących się 
tej zbrodni, jakie śledztwo zdołało odkryć, 
Łazowski jakby w naiwnem zdumieniu pyta: 
Jakto? jeszcze i to było? — Nareszcie i to 
wiedzieć potrzeba, że Łazowski na serjo za- 
mierzał odjąć sobie Życie; chciał siebie spa- 
lićĉ, i w tym celu, przed kilku dniami roz- 
prół siennik, na którym sypia, wlazł doń i 
podpalił słomę. 

„I spaliłby się z pewnością, gdyby nie 
przytomność żołnierzy, stojących na warcie. 
Trzeba bowiem wiedzieć, że klucze od celi, 
w której siedzi, znajdowały się u dozorcy 
więzienia; póki by je ztamtąd przeniesiono, 
byłoby po wszystkiem, lecz na szczęście, 
warta to pojęła i kolbami drzwi wysadziła 
natychmiast po postrzeżeniu płomieni przez 
okienko we drzwiach celi się znajdujące.“ 

Podobna reakcja, sama przez się mówi 
do czego zamierzają Moskale. Przy drzwiach 
zamkniętych bardzo może się udać prze- 
transferowanie prostego zabójstwa w „spisek 
i bunt polski.“ 

Ruskij Mir dowiaduje się, że gubernia 
Łomżyńska w Kongresówce, ma być zniesio- 
ną, Wiadomość ta jest echem z pozaprze- 
szłorocznych moskiewskich projektów oder- 
wania Augustowskiego na rzecz gubernii li- 
tewskich. 

Kurjer Poznański donosi, że władza 
administracyjna zażądała w okolicy Wrześni 
i w innych stronach od niektórych księży 
spisu parafian, którzy mówią i spowiadają 
się po niemiecku. Zdaje się to być w związ- 
ku ztem, co Gazeta Toruńska niedawno pi- 
sała, że w Prusach zachodnich władze to sa- 
mo czynią i to zapewne w tym celu, ażeby 
znieść język polski w kościele. Kurjer po- 
wiada, Że rząd w takich razach nie może 
księżom nic nakazywać, alę wprzódy winien 
się udać do arcybiskupa. , 
ze zostanie bez Skutku wobec rządu, który 
się rozmiłował w systemie moskiewskim tę- 
pienia polskościi takowy system z całą aku- 
ratnością niemiecką przeprowadza. 

Dowodów na to oddawna nie brak; 

choćby o to jeszcze jeden z najświeższych 
treści następującej : 
,_ Dnia 6. lipca wyszedł reskrypt ministe- 
rjalny, nakazujący używanie języka niemiec- 
kiego na obwodowych zebraniach nauczycieli 
wiejskich w Wielkiem księstwie Poznańskiem. 
W akcie tym świeżym, podanym przez Pos. 
Zeit., minister oświecenia powiada: „Sądząc 
z wiadomości, udzielonych nam o tegorocz- 
nem zebraniu obwodowem nauczycieli, przy- 
puszczać musimy, iż te odbywały się w pol- 
skim języku, co dozwolonem być nie może. 
Polecamy przeto odpowiedniem władzom ści- 
śle na to uważać, aby zarówno temata (z 
wyjątkiem tyczących się religii), w niemiec- 
kim języku stawianemi były, jak i dyskusja 
nad niemi w tymże języku się odbywała.“ 
Reskrypt ten, wzbraniający nauczycielom wiej- 
skim używania nawet między sobą ojczystego 
języka, jest jednem z wielu następstw wpro- 
wadzenia ustawy o nadzorze szkolnym, a za- 
razem jednym krokiem naprzód w powolnem, 
ale systematycznie przeprowadzanem wynara- 
dawianiu, około którego rząd pruski nie 
szczędzi ani pracy ani zabiegów. 


pannen 


Wyciąg z protokołów posiedzeń Wy- 

działu krajowego W CI aib 1872. 
- y l alszy). 

Wydział krajowy udzielił are ika 
subwencje na cele naukowe: 

Towarzystwu pszczelniczo-sadowniczemu 
w Kołomyi 80 złr. z fundacji $. p. Jana To 
warnickiego na urządzenie kursu pszczelnic- 
twa dla nauczycieli wiejskich; 

p. Kazimirzowi Okazowi na poparcie 
wydawnictwa pisma dla ludu p. n. „Dzwo- 
pek“ 300 złr.; 

prof. techniki Jagermanowi 500 złr. na 
pokrycie kosztów zamierzonej wycieczki u- 
czniów ostatniego roku akademii technicznej 
we Lwowie w celach naukowych do Szląska, 
Morawy i niższej Austrji; 

dla średniej szkoły żeńskiej w Tarnowie 
400 złr. jako drugą połowę uchwalonej przez 
wys. sejm subwencji; 

dla teatru ruskiego 1500 złr. w. a. ja- 
ko półroczną ratę uchwalonej przez wysoki 
sejm subwencji. 

Wydział krajowy zaasygnował na teraz 
p. Mieczysławowi Potockiemu, c. k. konser- 
watorowi dla Galicji wschodniej, 1500 złr. 
na proponowaną przez niego restaurację po- 
mników, tudzież na pokrycie przyznanych mu 
kosztów podróży, postanawiając zarazem, że 
odtąd Wydział krajowy pokrywać będzie 
tylko koszta reparacji podjętych przez kon- 
serwatora w porozumieniu z Wydziałem kra- 
jowym i po poprzedniem przedłożeniu for- 
malnego budżetu. 

Zgodnie z wnioskiem komitetu c. k. gal. 
Towarzystwa gospodarskiego, nadał Wydział 


krajowy opróżnione stypendjum na 105 złr. 
z fundacji $. p. Kunegundy Brześciańskiej, 
uczniowi I. roku szkoły rolniczej w Dubla- 
nach Janowi Koreckiemu. 

Na 11 opróżnionych galicyjskich miejsc 
funduszowych w wojskowych zakładach wy- 
chowawczych, polecił Wydział krajowy w 
przedstawieniu do tronu odpowiednich kan- 
dydatów. 

Wydział krajowy udzielił z sumy prze- 
znaczonej przez wys. sejm na subwencje dla 
dróg gminnych: © 

dla dróg gminnych powiatu Nowo-Sąde- 
ckiego 1500 złr.;. 

dla drogi dojazdowej z Bóbrki do stacji 
kolei żelaznej w Chlebowicach 1000 ar.: 

dla drogi  Komborsko - Źmigrodzkiej 

złr.; 

dla drogi Gródecko-Czerlańskiej 200 złr.; 

dla drogi do Leżajska 1000 złr.; 

, dla drogi dojazdowej ze Zbaraża do ko- 
lei Tarnopolskiej 1000 złr. 

„ Wydział krajowy uchwalił przystąpić do 
odbioru zakładu podrzutków od magistratu 
miasta Lwowa, i uchylając niektóre paragra- 
fy instrukcji dla kasy podrzutków postano- 
wił, że koszta utrzymania podrzutków wy- 
płacane być mają bez kwitów na. podstawie 
poświadczenia urzędu parafialnego i naczel- 
nika gminy 0 Życiu i pielęgnowaniu pod- 
rzutka, | l 

Wydział krajowy przyjął następujące 
oferty : 

blacharza p. Gołogórskiego we Lwowie, 
na wykonanie robót blacharskich przy budo- 
wie zakładu obłąkanych w Kulparkowie; 

B. Neuwohnera, na urządzenie drogi do- 
jazdowej do kamieniołomu w Szołomyj; 

P. Gralewskiego w Krakowie, na dosta- 
wę kamienia dla drogi Barańskiej i Lubel- 
skiej pod warunkami, że kontrakt zostanie 
rozwiązany, gdyby te przestały być krajo- 
wemi, i że w razie budowy fortyfikacji koło 
Krakowa, przedsiębiorca może żądać podwyż- 
szenia wynagrodzenia, przyczem jednakze wi- 
nien udowodnić podwyższenia cen, i nie mo- 
że żądać więcej nad 3 złr. za jeden sążeń 
kamienia ; 

oferty p. Walentego Lipskiego, na kupno 
młyna Mility w Winnikach i młyna Pańka 
Lema tamże i 

ofertę Barbary Lemowej, na kupno mły- 
na Wasyla Lema w Winnikach. 

Wydział krajowy postanowił wziąć w 
własny zarząd dodatkową dostawę szutru dla 
drogi Przemysko-Sanockiej na rok 1872, i 
przyznać konduktorom jako wynagrodzenie 
odpowiedni później oznaczyć się mający pro- 
cent z ewentualnego zaoszczędzenia. 

Wydział krajowy przyjął na fundusz 
krajowy wypłatę należytości konkurencyjnej 
do wykonania budowy wodnej na Dunajcu 
pod Lipiem w kwocie 168 złr. 297, ct. 

Wydział krajowy postanowił wykonać 
dalszą reperację budynków propinacyjnych w 
Winnikach w własnym zarządzie, a przytem 
oddawać pojedyncze gałęzie robót w cząstko- 
we przedsiębiorstwa. 

Wydział krajowy postanowił wybudwać 
dom dla leśnego w funduszowym lesie Win- 
nielrim, i wyzdsia amit tamtajazaman JaŚnicze: 
mu prawo polowania w lasach funduszowych. 

Wydział krajowy rozpisał licytację na 
sprzedaż: F i 

kilku realności funduszowych w Winni- 
ke nie sprzedanych przy pierwszej licy- 
acji; 

_ należącej do szpitalu krakowskiego wsi 
Jezierna po poprzedniem porozumieniu się z 
dzisiejszym dzierżawcą o odstąpienie od kon- 
traktu na wypadek, gdyby sprzedaż istotnie 
do skutku przyszła. 

Z uwagi, że szopa w gr. kat. probo- 
stwie w dobrach funduszowych Winniki wy- 
maga jak najspieszniejszej naprawy, postano- 
wił Wydział krajowy w tym jedynie wypad- 
ku, odstąpić od zwykłej drogi konkurencyj- 
nej i udzielić z tytułu patronatu, znajdujące 
się na składzie do naprawy drzewo. (C.d.n.) 


Kronika. 


— Kurjerek Iwowski. Pozawczoraj przed- 
stawiono na scenie tutejszej Kalderona: „Lekarz 
swojego honoru* w bardzo dobrem tlumaczeniu 
ś. p. J. N. Kamińskiego. Wiersz nadzwyczajnie 
gładki, przytem siła dykcji hiszpańskiego orygi- 
nału zachowana. Kamiński celował w przekła- 
dach wierszem, a Kalderona „Lekarz swojego 
honoru“ i „Walenstein“ Szyllera, są najznakomi- 
tszemi jego przekładami, obok niektórych poezyj 
lirycznych Szyllera, 

Główne role oddali pan  Ładnowski (Dón 
Gutierre, lekarz swojego honoru,) i pani Nowa- 
kowska, (jego żona). Zazdrość szekspirowskiego 
Otella pochodzi z namiętnej miłości, zazdrość 
Don Gutierra z obrażonego honoru męża, który 
obrazę honoru leczy krwią Żony, śmierć jej za- 
daje. Różnice tych typów każdy dojrzał żywo 
upostaciowaną, kto widział p. Ładnowskiego w 
Otella i w Don Gutierra roli. 

Pani Nowakowska kilka scen miała bardzo 
amiejętnie przemyślanych więc i całość wypadła 
dobrze. Mniej szczęśliwie były niektóre rol» oddane. 
Król nie miał ani na chwilę powagi królewskiej, 
chociaż ją wyrobić usiłował. 

Przyjaciel infanta (p. Kóhler młodszy) ma 
głos gardłowy, który psuje wrażenie chociaż wi- 
dać, iż p. K. rozumie rolę. 

Zmiany zanadto długo trwają, przez co 
przedstawienia przewlekają się do późnej nocy. 

Jak już donosiliśmy we wtorek w teatrze 
daną będzie opera „Trubadur“.  Libretta dostać 
można w kasie teatralnej, 

Egzamin pisemny dla służby administra- 
cyjnej przy kolei Karola Ludwika, odbywało po- 
zawczoraj 57 aspirantów. Ci co dobrze złożyli 
egzamin, zostana zaprenotowani, i otrzymają po- 
sady praktykantów czy elewów, skoro posady 
będą opróżnione. A Że cała kol*j naddniestrzań- 
ska zrekrutowała swych urzędników z pomiędzy 
urzędników kolei Karola Ludwika, więc nie dln- 
go aspiranci czekać będą na płatne posady. 

Wczoraj otrzymał hrabia Stanisław Badeni 
stopień akademicki doktora praw uniwersytetu 
tutejszego, przedtem hr. Badeni otrzymał był 
stopień doktora filozofji nniwersytetu krakow- 


skiego. Po doktoryzacji dawał hr. Badeni obiad 
a Zorżła dla swych nowych kolegów, 

Przedwczoraj popołudniu, pracująca ukrawca 
Wisznowitzera pod l, 275 m. 14-letnia dzie- 
wczynka Ester Menkes, wbiła sobie przez nieo- 
strożność zginając się ku ziemi w pierś igłę, 
która się przełamała. Dopiero za pomocą leka- 
rza wyjęto część pozostałej w ciele igły. 

W browarze p. Roberta Domsa spostrzeżono 
przedwczoraj, iż ze składu skradziono kilka ce- 
tnarów chmielu w cenie do 800 złr. Pokazało 
się następnie, że chmiel ten wywiózł z browaru 
wobec całej służby p. Domsa i odesłał koleją 
wydalony obecnie ztamtąd piwowar Józef A. za- 
słaniając się tem, jakoby chmiel miał być sprze- 
danym przez właściciela pewnemn kupcowi. Śle- 
dztwo kaine zarządzono, 


W  smntną rocznicę, jaka przypada d. 5. 
sierpnia, jak się dowiadujemy kilka naszych prze- 
mysłowców za śladem p. Edera postanowiło czy- 
sty dochód z dziennej sprzedaży ofiarować na 
fundnsz szkół Indowych, wymieniano nam mia- 
nowicie sklep gaianteryjny p. Kaczanowskiego w 
hotein Angielskim, ” Może i to dla miłującego 
oświatę Kraju będzie Śmiesznem, w _nas jednak 
rodzi wysokie uznanie, 


F} W piątek dnia 26, lipca zmarł w Kor- 
niowie na Pokuciu Mieczyslaw hr. Dzieduszycki, 
przeżywszy lat 40, po dlugiej i ciężkiej sła- 
bości. 


Mianowania. Cesarz zezwolił na powo- 
łanie kustosza botanicznego muzeum przy uni- 
wersytecie wrocławskim dr. Teofila Ciesielskiego 
na zwyczajnego profesora botaniki przy uniwer- 
sytecie lwowskim, 


Komisja serwitutowe. Z dniem 15, 
sierpnia b. r. rozwiązują się komisje miejscowe 
dla spraw serwitutowych w Krakowie i Żywcu, i 
ustanawia się natomiast komisję miejscową w Tar- 
nowie, która swą czynność rozciągać będzie na 
dotychczasowe okręgi obu zwiniętych komisyj. 


= — W armii niemieckiej od 1. lipca b. r. 
listy Żołnierzy szeregowców włącznie do sierzan- 
tów i wachmistrzów nie podlegają opłacie po- 
cztowej.  Jednoroczni ochotnicy i nrlopnicy tych 
korzyści nie mają, 


C. k. namiestnictwo Iwawskie drży 
ze strachu! a powodem tego jest niewinna 
zupełnie broszurczyna p. t. „Pamiątka smutnej 
stuletnej rocznicy pierwszego rozbioru naszej oj- 
czyzny Polski“, składająca się z kilku piosnek 
ludowych; w której nadto jest wzmianka: że roz- 
bioru Polski dopełnił Fryderyk, król pruski w 
zmowie z Katarzyną carową moskiewską ; ż6 Mā- 
rja Teresa nie mogąc przeszkodzić tej krzyczącej 
niesprawiedliwości, z płaczem podpisała rozbiór, 
a to dla tego, aby choć część Polaków mogła 
być pod rządem katolickim, Widać, że c. k. 
namiestnictwo w wielkiej swej gorliwości, w sa- 
mym tytule npatrzyło zbrodnię stanu, i stara 
się wyśledzić autora i skład tej broszurki, Dla 
czego} to e k. namiestnictwo z takąż troskli- 
wością nie zajmuje się śledzeniem całej zgrai 
szpiegów i agəntów moskiewskich, rozrzuconych 
po wszystkich zakątkach Galicji a rozsiewających 
pomiędzy ludem wieści, że Moskale wkrótce przyj- 
dą tu, aby nad włościanami rozciągnąć swą 0- 
piekę ojcowską i rozdać im grunta pańskie, A 
nrzacież uż od dość dawna _ m==>=tkio "pistuą 
krajowe *donoszą 0 tych pogłoskach w różnych 


powiatach istniejących Z sprawy tej nasuwają 
się dwa dziwne kontrasty: najlżejsza liluzja przy- 
szłego odbndowania Polski przeraża c. k. na- 
miestnictwo i robi je więcej cesarskiem jak tego 
wymaga cecha urzędowa i obecna polityka au- 
strjacka; gdzie zaś grozi rzeczywisty zamach na 
całość państwa, tam nic nie robi  poprzestając 
na błędnych raportach podwładnych urzędników. 
Kraj. 

— Upały w Ameryce. W ostatnich tygo- 
dniach niepamiętne goiąca panowały w Stanach 
Zjednoczonych. Na całem pobrzeżu Oceanu A- 
tlantyckiego termometr Fahrenheita pokazywał 
codzieunie bizko 100 stopni,  Śmertelność 
skutkiem uderzenia promieni słonecznych była 
bardzo znaczna, zwłaszcza pomiędzy dziećmi. W 
samym New- Yorku zameldowano 300 wypadków 
śmierci i 1000 wypadków choroby. z tego po- 
wodn. W innych miastach taka sama jest sto- 
sunkowo Śmiertelność. 


—  Nadworna d. 25. lipca. Na dniu 4. 
sierpnia b. r. odbędzie się w Nadwornej ama- 
torskie przedstawienie na dochód szkoły Indowej 
miejscowej. Przędstawioną będzie komedja Fro- 
dry „Nikt mnie nie zna“, i obrazek ludowy Ło- 
zińskiego „Przybłęda*, Żałować tylko wypada, 
że Nadworna nie posiada tak obszernej sali, 
gdzieby liczniejsza publiczność pómieścić się 
mogła. 


— Pan Wegnern, wiceprezes rejencji po- 
znańskiej. W numerze 47 pisma swego zamie- 
ścił Orędownik następującą korespondencję z 
Gostynia z dnia 18. bm.: 

O godzinie 11 przed połndniem wstąpił p. 
Wegnern, wiceprezes rejencji poznańskiej w To- 
warzystwie pana landrata, komisarza obwodowego 
i miejscowego burmistrza do klasy II, w Gosty- 
niu, w której i dzieci z I. klasy się znajdowały 
Po zapytaniu się nauczycieli, czy to pierwsza 
klasa? wyciąga swój pugilares i pyta się pier- 
wszego nauczyciela, dlaczego dzieci tak mało po 
niemiecku nimieją, dodając: wszakże pan Szlązak, 
Niemiec, toć to panu składnie idzie po niemiecku, 

Tv prawda — odrzekł nauczyciel — mnie 
z łatwością przychodzi mówić po niemiecku, ale 
zato trudno dzieciom polskim, 

Pomruczał sobie wiceprezes pod nosem, i 
wszedł do trzeciej klasy. Tu dzieci powstawszy» 
pozdrowiły go katolickiem pochwałeniem Pana 
Boga. Zdziwiony pan Wegnern, że dzieci coś "J- 
rzekły, pyta się nauczyciela, co to dzieci Mówj- 
ły? Po otrzymaniu odpowiedzi, znów coŚ mrn- 
knął pod nosem, a słysząc slowa o Bogu, wró 
cił napowrót do klasy II. p. N- Tu zadawszy 
energiczne pytanie pann burmistrzowi, dlaczego 
się tak malo miasto germanizuje ? dodat, niecze- 
kając odpowiedzi pana burmistrza: »i% hier ist 
der Mittelpunkt der poinischen Agitation“, 

Py tych wyrazach bez egzaminowania dzie- 
ci, zapytuje się, czy który z nauczycieli mieszka 
w szkole. Na daną odpowiedź prosi wszystkich 
do pomiesżkania drugiego Nauczycięją, Tu zapytuje 
się: jakiej kto narodowości, wmawiając w nich 
zarazem, że wszyscy SĄ Niomcy, į żę wszyscy w 
kraju niemieckim  zrodzeni. Przytem chodzi po 
pokoju i ogląda sobie obrazy, Na nieszczęście 
nie było tam obrazu ani Najjaśniejszego króla i 


cesarza naszego, ani też obrazu sławnego wodza 
"niemieckiego, tylko wisiały obrazy kochanych na- 
szych wiarusów, jako to: obraz Kościuszki, któ- 
«rego nawet nieprzyjaciele uwielbiają, Sobieskiego, 
Poniatowskiego, Warszawa w roku 1863, Mickie- 
wicza, a na jednym „Wojna“ podpisem ; „Polak 
Bogn tylko się poddaje". Czytając kolejno napisy, 
nasamprzód wpadł mu w oko Mickiewicz. Pyta 
się tedy gospodarza, czy zna doskonale pisma 
jego, sam zaś Z uajwiększą ironią powtarza: 
„nicht Wahr, bat schöne Gedichte geschrieben“, 
Pan N. nibyć też z ironią odpowiedział : „o ja“, 
Przybliżając się do obrazu drugiego, czyta „Woj- 
na”. — „Was ist das wojna *? Po wytłumacze- 
niu tego wyrazu z największą furją powstał na 
nauczycieli. Wszędzie — mówi — gdzie tylko 
przychodzi do nauczycieli katolickich, "=" 
rozwieszane obrazy rewolucionistów, a patrząc 
na obraz Józefa Poniatowskiego, dodał: kto to 
jest w tych czerwonych spodniach? — i zapomi- 
nając się, że jest wiceprezesem, i żę mieszka W 
kraju cywilizacji niemieckiej, dorzuca: Ja, dio 
Polen waren alle dumme Junge“, Zamiast na 
ścianie powiesić obraz Najjaśniejszego pana i 
króla, lub zasłużonego krajowi wodza, porozwie- 
szają rewolucjonistów. Dalej obracając się do na- 
uczycieli, powtarza im, że są w niemieckim kraju 
i tak czynić  powinui, Jak oni chcą, — „Nur 
wir haben das Schwert jn der Hand Ą 
rea die gauze Welt |“ . 
Nie dosyć tego — obracając si do P 
jących go urzędników, tak im aji Aea 
Moi panowie, bądźcie przykładem dla nauczycieli 
pilnie zważajcie na ich zachowanie się, a Ej 44 
wykroczenia przeciw prawn i naszym przepiso 
donieście mi, a ci będą zdegradowani R$ Find 
ńber den Bord geworfen), k 
Obracając się zaś 


j nur wir 
regi 


$ i do nauczycieli, taką in 
podał pociechę: Wy noi m WU in- 
spektorów, którzy wam na plecach siedzieć będą 
patrząc na każdy wasz ruch, a wtedy biada 
wam! 

) Ale Jeszcze nie koniec tego niemieckiego ka- 
zania. Następnie zapytuje się: czy nauczyciele 
uczęszczają do jakich towarzystw? Na to wystę- 
puje drugi nauczyciel pan N., i mówi, że Ti 
Ży do Towarzystwa kasy pożyczkowej, Czy my- 
ślicie kochani czytelnicy, Że wiceprezes wiedział 
co to kasa pożyczkowa, i jaki jej cel? - Dopiero 
trzeba mu było wytłumaczyć, Zostając przy swo- 
jem zdaniu, zapytuje się pana N., dlaczego on 
do tego towarzystwa należy?  Zniecierpliwy nau- 
czyciel odpowiada, że potrzebuje często pieniędzy, 
a tam je każdego czasn otrzymać może. — Tak, 
powtórzył sobie: — Geld! Przypomniało się wre- 
szcie panu wiceprezesowi o Towarzystwie , agro- 
nomicznem w Pleszewie, a z jego całego zachowania 
się najmniejszej delikatności i grzeczności spo- 
strzedz jako u wiceprezesa nie było można, ła- 
two się więc domyśleć można, jakie orzeczenie 
wyda o Stowarzzszeniu. Nazwał on przewodniczą- 
cych, którymi są zwykle księża, bulerami (?). 
Wiele jeszcze innych powtórzył wyrazów, których 
tu z powodu ich delikatnego brzmienia nie mam 
chęci powtarzać. 


Sumienie. Policja zaaresztowała w por- 
cie Brest młodą kobietę, winną dzieciobójstwa, 
która dała szezególniejszy przykład wyrzutów 
sumienia, żału i chęci ukarania się za popeł- 
nione przestępstwo. Józefina B, była boną przy 
| wa. w Brest od lat czterech w domu pana 
anda Gouziena. Lubiona i pieszczona w do- 
mu, niezmiernie dzieci kochała, Kiedy były sła- 
be, cała noce przepędzała przy ich łóżku; je- 
żeli szły na przechadzkę, nie spuszezała ich ani 
chwili z oka, Pan Gouzien oświadczył, że Józe- 
fina była wzorową boną, a ponieważ bardzo się 
przywiązała do dzieci, obchodzono się z nią, 
jakby Z osobą, należącą do rodziny, W tem na- 
gle, kiedy fregata „la Guerrióre* odpłynąć mia- 
ła do Nowej Kaledonii, oznajmiła, že jedzie do 
tego kraju w charakterze bony dzieci pułkownika 
piechoty marynarki, Napróżno jej robiona uwagi, 
tłómacząc, że klimat w Nowej Kaledonii jest 
bardzo niezdrowy; Józefina trawała przy swem 
postanowieniu. Na dni kilka przed OE 
fregaty przeniosła się do hotelu, a w przeddzień 
odjazdu dostała się na pokład. Tan Ją Pi 
sztowano w skutek doniesienia Poniyeacga A 
telowego, že coś nadzwyczajnego S8postizegt. 
sposobie jej zachowania się. Józefina 0d 180 
czterech sypiała zawsze z trupem dziecka nowo- 
narodzonego; trup był zwapniony. Józefina przy” 
znała się i w następujący sposób opowiedziała 
dokonanie zbrodni : Zaślubiłam majtka; w CZa- 
-a nieobecności męża zapomniałam się, zostałam 
SIĄ ienną; urodziłam dziecko ; ale kiedy otrzy- 
brzemi® et od męża, zawiadamiający, że nieza- 
mig zie, dziecko Z obawy gniewu mę- 
dlugo P'"* abiłam. Po śmierci niemowlęcia, po- 
s całą ohydę Swego występku, chciałam 
JA tknąć zasłużoną równia straszną karą, tru- 
kę sbl żyłam wapnem zlasowanem i postanowi- 
pa 0b p z nim sypiać, ciągle być z nim ra- 
rzypominał popełnioną zbrodnię i 
łędn uchraniał. Tym sposobem u- 
kilka. Wyrzuty sumienia ciągle się 
„ ponieważ w Brest czułam się zbyt 
m" postanowiłam się jeszcze bardziej u- 
rać i chciałam do „Nowej Kaledonii pojechać. 
Józefiną B. znajduje się obecnie w areszcie. 
Czy sąd przysięgłych weźmie w rachubę straszne 
zy ia tej nieszczęsiiwej kobiety, i karę, jaką 
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mienia ? 4 
__ Biblioteka wojskowa z Metzu, zawie- 
„al sobie 40.000 tomów, dostawiona zosta- 
rając m dniach do pruskiego sztabu jeneralne- 
go zapakowana W 140 wielkich skrzyniach. Je- 
dyna to w swoim rodzaju biblioteka na świecie, 
zawiera w sobie dzieła należące do największych 
rzadkość, ba, nawet takie, których nigdzie in- 
dziej nie znaleźć , prócz tego wiele innych sza- 
"ayoh nadzwyczaj rękopismów i rysunków. 
cown) trzy wieki 28 szczególną  treskliwością i 
Prze R o na koszta zbierano te skarby, dziś 
nie rs stolicy Prus przywiezione, które 
t Mis do użytku naukowego przystępne każ- 
am byly @ z w Berlinie spoczywają w pa- 
demu, gdy teraz + gdyż gmach dzisiej- 
kach bez żadnej korzyśi, B% już ob 
sz jeneralnego nie wystarcza „jut obec 
y sztabu joner  4ch przynajmniej 
nej potrzebie i nie może d dać sh książek. Tym 
wielkich gal na ustawienie t9% x a A 7 a 
sposobem piblioteka spoczywa GOAS m Pene o 
Szczęście jeszcze, że jest dota N 4 | fed i 
właśnie z uwagi na brak dla niej odpowie sA 
50 miejsca, miano zamiar Z i TP 
ją pomiędzy rozmaite wojskowo-naukowe zakłady 
jak akademia wojskowa, wyższa komisja 6gzami- 


nacyjna, korpus kadetów i szkoły wojskowe. 
Lecz rozkaz wyższy pozwolił jej uniknąć tego 
losu i pozostać nietkniętą w sztabie jeneralnym. 


Opera warszawska w coraz więcej 
krytycznym znajduje się położeniu w skutek o- 
gólnej dezercji lepszych spiewaków. Donoszą bo- 
wiem z Warszawy o toczączych się układach 
między panem Merelli, dyrektorem sławnej ope- 
ry włoskiej w Petersburgu a panwą Miller Cze- 
chowską i p. Kozieradzkim, basem-bufio, W celu 
zaangażowania ich na przyszły sezon zimowy. 
Pan Kozieradzki ma podobno ofiarowana sobie re- 
żyserstwo. Jeżeli więc weźmiemy dotego w ra- 
chubę pp. Cieślewskiego, Kóhiera i Borkowskiego, 
którzy przenieśli się do Lwowa, to tak gwałto- 
wny ubytek aż pięciu artystów pierwszorzędnych, 
przy zupełnem na razie braku odpowiednich sił 
wokalnych, które by mogły ich godnie zastąpić, 
sprowadzić musi zupełny upadek lub przynaj- 
mniej zamknięcie na czas pewien opery polskiej, 
aż do czasu osiągnięcia nowych sil rozproszo- 
nych dość licznie po rozmaitych scenach zagra- 
nicy. 


(T. T) Staresioło duia 26, lipca. Jak- 
by siłą elektryczną niesiona, tak hyżo rozbiegła 
się od chaty do chaty, od wsi do wsi między 
ludem wieść, że Jego ekscelencja Alfr. hr. Po- 
tocki przybył do bóbr swoich do Staregosioła — 
lud bowiem sztuczkami moskalofilów, a stokroć 
gorszych od tych faryzeuszów na dwóch zasiada- 
jących kresłach, a nawiasem powiedziawszy nie 
brak ich tutaj, baśniami oduizony, mniemał, że, 
hrabia do innego już należy Świata — zrazu 
niedowierzano nowinie, lecz przekonawszy Się na: 
ocznie, lud poczciwy zawstydził się. iż dawał 
niejako rozsiewanym głupstwom wiarę, Z wła- 
snego popędu wysłał a to: gromady Budków, 
Chlebowice, Hryniów, Podmanasterz, Staresioło i 
Wodniki swoich depużowanych, celem powitania 
hrabiego jako ojca ludu i złożenia hołdu usza- 
nowania — a po przyjęciu jak zwykle pełnem 
uprzejmej ludzkości, powracali rozradowani do 
swoich, wzajemnie się utwierdzająć, że odtąd ba- 
śniom i zakątnym pouczkom* wiary dawać nie 
będą. Tylko więcej i prędzej podobnego rozcza- 
rowania, a lud stać będzie niezachwiany W ro- 
dzimej swej uczciwości. 

.— Przemyśi d. 26. lipca. (W sprawie 
przeniesienia sądu obwodowego przemyskiego 
do Jarosławia.) W odpowiedzi na doniesienie w 
kronice Gazety Narodowej z 25. lipca 1872, 
iż prezydent sądu obwodowego przemyskiego i 
zamyśla siedzibę tegoż sądu do Jarosławia prze- 
nieść i na dotyczące sprawozdanie, polecenie do 
wyszukania odpowiedniego lokalu na umieszcze- 
nie sądu w Jarosławiu już otrzymał — niepo- 
zostaje nam biednym mieszkańcom Przemyśla nie 
innego — jak tylko ubolewanie nasze stolicy 
wyrazić, iż tego pana prezydenta niedostała na 
prezydenta sądu wyższego, bo niezawodnie przy 
ogólnym braku pomieszkań we Lwowie — byłby 
zaniósł memorandum do ministerstwa sprawie- 
dliwości — o przyniesienie sądu wyższego z 
Lwowa do Kulikowa, dziwi nas tylko, jak może 
sąd wyższy — przy utyskiwaniu tutejszej Izby 
adwokatów — na brak sprężystości w sądowni- 
ctwie przemyskiem — przy zesłaniu w roku u- 
biegłym komisji na sprawdzanie tego utyskiwa- 
nia — przy dobrych chęciach przeniesienia rze- 
czonego prezydenta w stau spoczynku,  sprawo- 
zdauie osoby tak wiekowej, niemogącej z by- 
strością pełnej siły umysłowej prowadzić poru- 
czony zakres sądownictwa, uwzględniać niezasią- 
Snąwszy w tym względzie także kompetentnego 
zdania miejscowego urzędu gminnego. a 


ak miasta podnoszą się — Przemyśl ma 


wzmagaj 


każdej każdym kroku i 


godziny opieki sądu gremialuego, 
|". szczęśliwem przeniesieniem 
u służbowego zamyśl jwięk- 
ARE l 1 g yśla najwię 
E A miastu i rozwojowi haudlu wyrzą- 
0, iż niewidzi stosownego lokalu na 
e, który każdy z mieszkańców 
sowniejszy yśła codziennie widzi i za najsto- 
Wata 2 umieszczenie sądów uznaje. 
kapituły Kot: zwany „stary cyrkuł" własność 
szczenię Bada” budynek obszerny i na umie- 
położony któr g presztami bardzo korzystnie 
wyrestaurować aż kapitula za małą subwencję 
do rozporządza powiększyć, stosownie urządzić i 
szczenie HETE Tkig rządu [na umie- 
dniejszym ce, byłby naj io- 
w sjd A" AŻ skoja e AA 
niomanych braków po- 


mieszkań — zdołałą 
mieście umieścić — wszystkie Swoje subsela w 


Ą A a pa 
myskiego twierdzi, iż kę ją szydont sądu prze- 
lu na umieszczenie sądu. w Przemyślu ioka- 


i brak: 4 
czy ten który się rozpi raka sprężystości 
cjami do których komp ; 
na uwzględnienie wyższego sadn, a PENA 


: ; JRC. sądowych 
dysertacje nad jego tamilijnemi stosunkami jaj 


naprzykład, „iż wnuk jego Mińcio przeziębił so- 
bie nogi, ręce lub nos, że w Samborze ubiegłe- 
go karnawału nietańczono* itp. 

Podając powyższe okoliczności do ocenienia 
wyższego sądu sądzimy, iż przed decyzją prze- 
niesienia sądów do Jarosławia, zechce p. prezy- 
denta sądu przemyskiego w dawno zasłużony 
stan spoczynku przenieść, a może wtedy młod- 
| R w OLA ue 
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szy wiekiem prezydent oceni lepiej stosunki na- 
sze i możność pozostawienia w Przemyślu sądu 
obwodowego uzna. 


— Wiadomości literackie, naukowe, ar- 
tystyczne. 

— „Panowanie Stanistawa Augusta Ponia- 
towskiego* ostatniego króla polskiego (1764 — 
1795) napisał Józef Dobrowolski. Kraków. Na- 
kładem W. Tomaszewicza 1872. Dziełko to o- 
zdobione jest drzeworytami, Jest to popularny 
wykład smatnych dziejów naszego upadku, © 
którym więcej by należało rozmyślać, aby się 
chronić błędów ojcowskich i nabrać cnót, które 
państwa upadłe do życia powołuje. Komu nie 
starczy czasu do przeczytania obszernie skreślo- 
nych dziejów tej epoki przez H. Szmidta, Teodo- 
ra Morawskiego i innych, niechaj weźmie do 
ręki książeczkę Józefa Dobrowolskiego. Cieszymy 
się, że w osobie W, Tomaszgwicza przybył nam 
jeden nakładca więcej, 
` - „Nasi pozytywiści“ przez dr. Tadeusza 
Zulińskiego. Odbitka z Gazety Narodowej. 
Lwów. Z drukarni J, Dobrzańskiego i K. Gro- 
mana 1872. "W broszurze tej uczony autor 
poddaje rozumnej krytyce zasady  pozytywistów, 
których słusznie nazywa obłudnymi materjalista- 
mi. W epoce rozszerzenia się zgubnych doktryn 
materjalistów i Pozytywistów, które . zaprzeczają 
ojczyznę 1 nieznają narodowości oraz religii, do- 
brze jest i pożyteczuie, że ludzie Światli a do- 
świadczeni, zabierają głos dla wyświecenia błę- 
dów. Broszurę dr. Zulińskiego polecamy szcze- 
gólmiej młodzieży, zwłąszcza też krakowskiej i 
warszawskiej, systematycznie propagowanej przez 


| ludzi zbłąkanych materjalizmem i pozytywizmem. 


| — Wyszła w Krakowie pierwsza część 
dzieła pod ogólnym napisem: „System prawa 
narodów“ obejmujące „Rys rozwoju prawa na- 
rodów w dziejach“ przez K. B. Szezanieckiego, 
dr. praw. Jest to treściwe zebranie pojąć prawa 
publicznego, jak te w różnych epokach wpływały 
na traktaty i na stan instytucji politycznych. 

— Zdzisław Rutkowski, warszawianin, rze- 
źbiarz kształcący się w akademii sztuk pięknych 
w Rzymie, otrzymał pierwszy złoty medal za 
pracę konkursową, 


Wyszło „Sprawozdanie dyrekcji galic. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego 7 czynno- 
ści swoich za rok 1871%, We Lwowie. Z dru- 
karni Narodowej W, Manieckiego 1872. 

Protokół czynności trzeciego zwyczajnego 
ogólnego zgromadzenia akcjonarjuszów Banku ga- 
licyjskiego dla handlu į przmyslu* odbytego w 
Krakowie na dniu 29 maja 1872. W Krakowie. 
Czcionkami drukarni Leona Paszkowskiego 1872. 
W Paryżu, w którym coraz mniej ksią- 
żek polskich drukuje się, wyszła książka orygi- 
nalna p. t. „Feliksa Wicherskiego Miscellanea“ 
(Tom pierwszy. Paryż 1872, stron. 352). Są to 
poezje, a zwłaszczy cztery księgi bajek, epigra- 
my 1 wiersze różne, Bajki Wicherskiego proste, 
Jasne, pełne dowcipu, stawiają go w rzędzie naj- 
lepszych naszych bajkopigarzy. Dla czego nasi 
księgarze jeszcze dotąd tej książki z Paryża nia 
sprowadzili ? 

ES W tych dniach pojawila się w handlu 
księgarskim ciekawą, książka p. t „Rys staty- 
styki porównawczej miasta Warszawy“ napisana 
przez W. Załęskiego, gtudjum to było druko- 
wanem w czasopiśmie warszawskim Ekonomista. 

— Szkoły nr. 30. zawiera: Listy pedago- 
ziczne brata do siostry przez Andrzeja Józef- 
czyka. XI Łakomstwo. — 0 wadach szkolnictwa 
pruskiego przez MakSymiligna  Kauczyńskiego. 
(Ciąg dalszy.) IIE.. Rozmaitości, Ogłoszenie kon- 
kursu. 


— 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


Nafta. Dla dania wyobrażenia o rozmia- 
rach, do jakich doszło zużywanie nafty, przyta- 
czamy tu cyfry statystyczne znaczniejszych państw 
Europy do przywozu 1 wywozu tego artykułu o- 
dnoszące się. Cyfry wyrażają cetnary eelne: 
Związek celny (1871) przywóz 4,067.608, wy- 
wóz (1870) 739.395; Belgja (1870) przywóz 
1,211.386, wywóz 780.340; Włochy (1871) 
przywóz 855.820, wywóz 106; Francja (1870) 
przywóz 814.780, wywóz 13.902; Austrja przy- 
wóz 699.354, wywóz 18.207; Wielka Brytanja 
przywóz 685.938, wywóz 79.529; Moskwa przy- 
wóz 523.738, wywóz —; Hollandja przywóz 
365.128, wywóz 51.510; Szwajcarja (1871) 
przywóz 222.210, wywóz —; Szwecja (1870) 
przywóz 99 527, wyw. —; Danja przywóz 89.341, 
wywóz 30.252; Hiszpanja (1867) przyw. 47.756, 
wyw. —; Portugalja (1868) przywóz 35.410, 
wyw. 1.394; Norwegia (1869) przyw. 28.491, 
wyw. —. Liczb oduośnych brak tylko dla Tur- 
cji i Grecji, gdzie mało się jeszcze dotąd zaj- 
mują statystyką. Niewskazana też ilość kon- 
sumcji w portach wolnych jak Triest, Finme, 
Hamburg, Brema i td. Nieprzesadzimy zatem, 
py Puściwszy, że Enropa używa corocznie około 
O miljonów nafty amerykańskiej, 


Rafinerja spirytusu Juliusza Mikoi 

afine: ola- 

aei 39 spirytus rafinowany stopień 74, spi- 
rafinowany z anyżem stopień 77, 


"== 


_ Wiadomości społeczno - ekonomiczne. 
ALICJA ma przeszło 190 źródeł lekar- 


t 


skich, a między temi alkaliczne, słone, żelazista, 
siarczane, jodowe, najrozmaitsze szczawy, źródła 
wód chemicznie objętych, czyli tak zwane akra- 
tothórmy. Tym to wodom zawdzięcza istnienie 
blisko 30 zakładów zdrojowo-kąpielnych w Gali- 
cji, jakiemi są: Bóbrka, Bolechów, Burkot, De- 
latyn, Jaszczurówka, Konopkówka, Korsów, Kro- 
ścieuko, Krynica, Krzeszowice, Latoszyn, Lubień, 
Majdan, Niemirów, Rabka, Słotwina, Swoszowice, 
Szczawnica, Szkło, Truskawiec, Wieliczka, Wyso- 
wa, Zabokruki i Żegestów, 

— Kilku majętniejszych Polaków w Po- 
znańskiem, założyło Towarzystwo akcyjne z ka- 
pitałem zakładowym 150.000 talarów celem bu- 
dowy parowej pralni wełny. Akcje po 100 tal 
rozebrano w niespełna dwa tygodnie, i obecnie 
Towarzystwo jest w traktacie kupienia odpowie- 
dniego do fabryki gruntu (w Bydgoszczy?) Głó- 
wnym warunkiem gruntu, na którym pralnia ma 
być zbudowana, jest mięka woda, jedynie stoso- 
wna do prania wełny. W tym też celu już w 
kilku miejscach robiono poszukiwania, których re- 
zultat dotąd niewiadomy, 

— Dzien. Pozn. donosi, że pan Julian 
Ziemski zakłada w Poznaniu farbiarnię parową i 
pralnię chemiczną na sposób angielski. Będzie 
to, o ile nam wiadomo, pierwsze przedsiębiorstwo 
większe w tym rodzaju w Poznaniu, któremu ży- 
czymy jak najlepszego powodzenia. 

— Od czasu przejścia winna ręce, „żeglu- 
ga parowa* na Wiśle w Warszawie, okazuje nie- 
nustanną ruchliwość, W każde Święto statki prze- 
wożą tłumy publiczności na Saską kępę, na Bie- 
lany, do Jabłonny a nawet i do Zakroczymia. =< 

— Piotrków, który Moskale przezwali Pe- 
trokow, jest dzjsiaj stolicą gubernii. W r. 1782 
miasto miało ladności 1361, w roku 1856 miało 
jej 9871, w roku 1867 11810, w roku 1869 
13536, w roku 1870 14289, w roku zaś 1871 
miało 16949 głów, mianowicie 9130 płci mę- 
skiej i 7819 płci żeńskiej. 

— W Kaliszu, nad Prosną, istnieje od r. 
1864 Towarzystwo straży ogniowej, założone sta- 
raniem pana Puscha. Obecnie liczy członków 130. 
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Telegramy Gazety Narodowej. 


Peszt d. 27. lipca. „Pester-Corresp.“ 
zaprzecza pogłoskom o cofnięciu się mi- 
nistra sprawiedliwości Bitto. 


Paryż d. 27. lipca. Zgromadzenie 
narodowe przyjęło w całości ustawę celną 
na płody surowe. — Thiers wystosował 
energiczną odezwę do prefekta w Arras, 
w kwestji spowodowanych przez intercjo- 
nał zmowy i niepokojów. 

„Mémorial Diplomatique“, w artyku- 
le zatytułowanym „Niemey-Austrja* po- 
twierdza dawne swoje mniemanie o istnie- 
niu ścisłego porozumienia pomiędzy dwo- 
rami wiedeńskim i berlińskim. ~ 


z AREA, 


Przyjechali do Lwowa d. 27. lipca. 
Hotel Zorza: J. hr. Giżycki z Wołynia, 


L. hr. Pininski z Grzymałowa, A. hr. Starzeń- | 


ski z Iławcza, A. Bartów z Wołynia, K. Ocho- 
cki z Białobożnicy, dr. Jan Orłowski z 
Bursztyna. 4 


Hotel Europejski : J. Teodorowicz z Ruso- 
wa, Z, Byk z Jass. 


Hotel Angielski: St. hr. Konarski z Du- 
biecka, M. Jaxa Chamiec z Wołynia, M. Kal- 
mucki z Babina, A. Żurakowski z Horbacza, L. 
L. Lewschitz z Odessy, dr. Stanisław Czerkaw- 
ski z Czerniowiec, dr. Maks. Rosner z Ko- 
łomyi. 


Hotel Kuhna: W. Kniaziotucki z R a 
na, H. Lewicki z Bełza. z SAM 


NZ ZZOZ ZZ Z, 
Pociągi kolejowe na głównym dworcu 
Karola Ludwika. 

(Podług zegaru lwowskiego.) 
Odchodzą 


ze Lwowa do Krakowa o g. lim. 28 wieczór, 


r » 5 „ 5 rano, 


9 
n „| „» 5 „ — popołud, 
„ do Czerniowiec „ 6 „ 47 rano. 
z » „ 12 „ 15 w potud. 
- n » 11 , 43 wieczór. 
s do Brod. i Złocz. „ 6 „ 27 rano. 
, ” p 12 „ — popołud. 
s a „ 11 „ — wieczór. 
Przychodzą 
Krakowa do Lwowa o g. 5 m.57. rano. 


9 „ 45 wieczór. 


F > 10 „ 50 rano. 
z Czerni wiec — „n 10 „ 43 wieczór. 
, . » 3 „ 58 rano. 
” » n 3 p 45 popołud. 
z Brodów i Złeczowa „ „ 10 „ 58 wieczór 
D LJ „ 4 " 18 rano. 
5 » 4, 3 popołud, 
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Pociągi kolejowe na stacji lwowskiej 
Podzamcze. 


(Podług zegaru lwowskiego.) 


Odchodzą 
do Brodów i Złoczowa o g. 11 m. 32 w nocy. 
s „12 „ 26 wpołud. 


| — ooo 
Kursa wiodeńskiej Giełdy 
z dnia 27, lipca 1872 
godz 2 min. 00 po południu. 


Wiedeń. Akcje franko aus". 126.00. Wę- 
gierskie kredyt. 152.50. Anglo-austr. 301.50. 
Unionsbank 272.00. Kolei Karola Lud. 243.00. 
Kolej siedmiogr. 182.00. Kolei połudn, 207.60. 
Kolej Alfólda 180.50. Kolei Elżbiety 248.25. 
Kolej lwowsko-czemiow. 164.00. Węg.Nordost, 
164.50. Kolei połnocnej 207.50. Kolei Rudolfa 
182.50. Węgierska Ostbahn 134.25. Indemnizacje 
galicyjskie 78.00. Losy z roku ; 1864 144.20. 


Akcje kolgi koszycko-oderbergskiej 192.50. 
Baukn obrotowego 215.00. Losy tur. 76.60. 
Akcje banku budow. 12630. Kolei państwowej 
33650. Banku związk, 346,00. Losy węgier. 
107.00. Ros. bankn. rent. hyp. 209.25. Kolei Nad- 
cisańsk, 264.00. Rubel ros. 1.51. Usposobienie : 
mocne. * 


W TEATRZE hr. SKARBKA. 
W niedzielę d. 28. lipca 1872. 
Pod artystyczną dyrekcją Bolesława 
Ładnowskiego. 
Po raz pierwszy: 


0 GDYBY NIE JA! 


komedja w 3 aktach z francuzkiego pp. Bar- 
biśr i Thiboust, 
Osoby: 

Kazimierz Pincebourd . P. Dobrzański, 
Juljusz Ramonet . . . . P. Linkowski. 
Paulin Barberon . . . P. Kwieciński. 
Antoni Peignot . . . . P. Podwyszyński, , 
Feliks Menu . . . . . P. Doroszyński. 
Amalja, druga żona Ramo- 


GOT Miyake 
Łucja, córka Ramoneta . 
Zuzanna Peignot, służąca 
Katarzyna, slużąca P. Sułkowska. 
Jan, służący . . . . . P. Skalski, 
Rzecz dzieja się w Paryżu, w domu Ramonetów 

Reżyser: p. Królikowski. 


Początek o gode. wpół do 8mej. 


Pna Gajewska. 
Pna Górecka. 
P. Doroszyńska. 


Nadesłane. 
Obwieszczenie. 


W skutek upoważnienia francuzkie- 
go ministerjum finansów, przyjmują pod: 
pisane frmy subskrypcją na fra n: 
euzką ,pożykzkę narodową. 

- Na zasadzie prawa z dnia 15. lipca 
1872, wypuszcza się trzy miliardy fran- 
ków w ratach 5-procentowych po cenie 
84.50 frank. za każde 5 franków renty, 
czyli 100 franków kapitału, z prawem 
poboru odsetków od d. 16, sierpnia 1872. 


Subskrypcja odbędzie się w dniach 
28. 1 29. lipca 1872, a to: 


we Wiedniu w likwidaturze 
akcyj. e. K. uprz. austr. Zakładu 
kredytowego dla handlu i prze- 
mysłu, i u p. S. M. v. Rothschild, 


w Bernie, Pradze, we Lwo- 
wie i Tryeście w filiach e. k. uprz. 
austr. Zakładu kredytowego dla 
handlu i przemysłu . 


Przy subskrypcji wpłacić trzeba na- 
tychmiast 14 franków 50 centymów za 
każde 5 frank. renty, czyli 100 franków 
kapitału. 

Wpłata może być dokonaną we fran- 
cuzkiem złocie, w angielskich, belgijskich, 
holenderskich i pruskich banknotach, lub 
też w wekslach na Anglię, Belgię, Ho- 
landję i Prusy. 


Peje pe opiewać przynaj- 
mniej na ranków, lub iloczy! 
10 franków renty. MM 


Subskrybenci otrzymają kwity tym- 
czasowe, opiewające na imię, które na. 
stępnie w tych samych miejscach sub- 
skrypcyjnych będzie można zamienić na 
certyfikaty pożyczkowe na okaziciela. 


„ Bliższych wiadomości i szczegółów 
obliczania kursu papierów, mogących być 
użytemi do wpłaty, udziela Filia Iwow- 
ska austr. Zakładu kredytowego 
dla handlu i przemyslu. 


Wiedeń d. 25. lipca 1872. 


C. k. uprzyw. Zakład kredytowy dla 
handlu i przemysłu. 


S. M. v. Rothschild. 


Oświęcim dna 27 Lipca 
Do wiednia przeszło wołów 1246 spodziewa 
nych opóżniony transport 180 targ poniedział 
kowy będzie mocny 
Agencja banku galicyjskiego 


pa] 


pna Śp ZĘ YE 


Podziękowanie 


Wieimożnemu Panu Henrykowi Regele, 
urzędnikowi fabryki tytoniu w Winnikach, 
któren przyjechał z Synem i P. Marjanem 
Brossmanem i trzema ludźmi z sikawką na 
pomoc palących się jedynastu gospodarzy W 
Kamienopolu, w imieniu tychże i całej gminy. 
Mikołaj Kochanowski, 


2951 1—.1 naczelnik. 


Dla rodziców! 


Po długoletnich pilnych badaniach, powiodło 
mi się usunąć chorobę robakową, której ofiarą 
bywało mnóstwo dzieci, a to za pomocą Ś1odka 
powszechnie znanego ; 


Czekolady na robaki 


Augusta Króczerą, api, w Tokaju. 
Cena jednej sztuki 20 ct. 
Przepis użycia jest przy opakowaniu na ka- 
żdej kartce umieszczony, 2751 1—6 
Skład we Lwowie w aptece Zygmunta 
Ruckera, pod srebrnym orłem, 


L. 927. 2949 1—2 
z r. 1872. 


Ogloszenie. 


Administracje Fundacji hr. Skarbka 
sprzedaje zapasy materjałów zapałko- 
wych w Smorzu i Klimcu a to: a) 50 
do 7000 deszczułek świerkowych 24* 
długich a 2'/, cala szerokich, b) 60 do 
70000 snopków drucików zapałkowych 
od 18 do 24“ długości, c) 15.000 sno 
pków drucików zapałkowych 12 cali 
długości. 

Jako cenę wywołania postanawia się 
kwota od tysiąca deszczułek 2 zł. 5 e. 
od tysiąca snopków od 18 do 24 cali 
długości po 35 zł. 10 c., od tysiąca 
snopków drncików 12 cali długich 
po 17 zł. 55 ct. jako wadjum zaś 
mają chętni dzierżawienia żłożyć kwotę 
15'/, od ofiarowanej kwoty. 

Oferty pisemne mają być podane do 
Administracji centralnej Zakładu fun- 
dacji $. p. Stanisława hr. Skarbka we 
Lwowie, najdalej do 10. sierpnia 
1872 r, 

Takowe mają być przez oferen- 
ta własnoręcznie podpisane, należycie 
opieczętowane i ostęplowane i winne za 
wierać w sobie oświadczenie, iż warunki 


Lekarz Homeopata 


KASPEROWSKI 


ordynuje u siebie od godziny Ściej do 
5tej po południu, Ulica, Kurkowa |. 19 
Isze piętro, dawniej Strzelecka. 2-3 


"ZKIiep ™ 


przy ulicy Wałowej pod l. 4 w domu 
ks. Ponińskiego jest do wynajęcia. 
Wiadomość w Banku krajowym. 


Jeden zlr. nagrody 


udzieli natychmiast rządca domu Uruskich, 
łaskawemu znalazcy, któryby odniósł stróżowi 
tegoż domu pod Nrem 4. przy ulicy Grodzi- 
ckich broszurę francuską pod tytułem Bains 
FEleetro-Chimiqmes, Autora Doktor Ca- 
plin, zgubioną przed kilkoma dniami na Wy 
sokim Zamku. 2946 1 3 


Na sprzedaż. 


Z powodu powiększenia mojej paro- 

wej gorzelui i zaprowadzenia aparatu 
kolumnowego, mam na sprzedaż wma- 
jątku moim w Doemarzyźu poczta 
Janów, części aparatn gorzelnianego, 
mianowicie: wygrzywacz drewnia- 
ny z miedzianym lutrakiem, 
i alembik miedziany. 
Ktoby sobie życzył nabyć takowy, 
raczy się zgłosić do mnie lub doj 
tabryki machin p. Augńdista 
Schumana we Lwowie. 


Edward Kopeeki. 


1953 1—3 


Miasteczko Lutowiska 


z prawem propinacji i dwoma folwar- 
kami, w.powiecie Laskim położone, 
wieś Chrewt z czteroma tołwarkami, 
i wygodnem domem mieszkalnym w tym- 
że powiecie, i wieś Wiejtina z dwoma 
folwarkami, odwiecznemi lasami, past- 
wiskami, łąkami i połoninami, mają ca- 
łego obszaru dworskiego blisko dziesięć 
tysięcy morgów w powiecie Baligrodz- 


licytacji są oferentowi dokładnie wia- 
dome i Że się takowym zupełnie poddaje. 

Warunki licytacyj przejrzeć można 
w kancelarji Administracji Fundacji hr. 
Skarbka we Lwowie, jakoteż w Za- 
rządzie dóbr w Smorzu. 


Skład towarów 


Władysława K 


w wielkim wyborze od 
z szyldkretu, kości słoniowej 


Najmod 
brosze, kółczyki, branzole 


Najróżnorodniejsze 


Guziki i szpilk 
Wielki wybór 


Perfumy 


Wodę czarodziejską i Nigritinę 


PAPIER 


n 


renmatyzm i zwykłe choroby psów. 
Niezawodne środki zachowawcze 
przeciwko wściekliźnie. 
Cena jednego pudełka 80 ch. W. a. 
Nie sfałszowanych można dostać 
we Lwowie n Konstantego Iskierskiego U 
aptekarza A. Berlinera, i Zygmunta Rnekera; 
w Krakowie u Jawornickiego, w Tarnowie 
u J. Wielogórskiego, w Stanisławowie W 
aptece Stecherade Sebenitz. 


Dentysta-Magister 
z Wiednia 


M. «riinzeicd 


obecnie zamieszkały ulica Sobieskiego l. 4 
gdzie handel Jiirgensa, 
wprawia Zęby po 2i 3 złr, Szczęki 
o 40 do 60 złr. na sposób amerykański. 


Ból zębów uchyla szybko za pomocą 


środków niezawodnych jakoteż plombuje skn 
tecznie i pod gwarancją. 2901 3—8 

g  Popękane Inb innym sposobem nszko 
dzone sztuczne Szczęki nawet z prowincji na- 


desłane naprawia trwale w przeciągu jednego |; 


dnia i odsyła takowe odwrotną pocztą. "qq 


wskiego w Dubiecku. 


w hotelu Angielskim, ulica Karola Ludwiką we Lwowie, 
ma zdszczyt polecić względom Szanownej Publiczności 


7 otrzymary świeżo z Paryża 
ZNACZNY TRANSPORT TOWARÓW 


po cenach stałych i jak najumiarkowańszych, a mianowicie: 


Sznurówki 


Wachlarze 


z lawy (en jais). 


Znane z dokładności paryzkie maśladowania brylantów. 


krawatów mę 
gazowych, materjalnych i t. p. 


po złr. 1, 30 cnt. za tHakonik. 


Mydła, pomady i fiksatory paryzkie. 
Pudry Violeta i Yeloutinę Faya 


po 75 ct, 1 złr., 1 złr. 50 cnt., 2 i 3 złr. 


włosom żądanego koloru. 


Szczotki, szczoteczki, grzebienie i grzebyki. 
Najlepsze papierki do papierosów. 


od 4 do 8 cnt. za kajecik, jak niemniej rnrki z japieru. 
Otrzymał również wyroby skórzane z najlepszych fabryk wiedeńskich. 
Scyzoryki, nożyczki i igły prawdziwe angielskie. 
Wszelkie zlecenia na prowiację z jak największą akuratnościa 1 sumiennoacia 
załatwiane będa. 


Gdy : PRE FE KIEDY 


kim są od 1. kwietnia 1873 do wydzier 
źawicnia na lat kilka. 

O bliższe szczegóły moż na się zgłosić 
do Administracji tych dóbr pod adresem 
Wnego Maksymiljana Lasko- 
2947 1—3 


galanteryjnych 
ACZANOWSKIEGO 


3 do 6 złr. za sztukę, 


j, rogowe, z drzewa i t. p 
miejsze 


tki, medaliony i diademy 


i najgnstowniejsze 


i do krawatów. 


najświeższych 


zkich 
Lubina 
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BRO Gelle niezawodne środki do nadania W 


-Adam Cieleski 


wróciwszy z zagranicy zamieszkuje jak dawniej 
w Jarosławiu. 


Uwiadami. 
Uwiadamiam, 
że poceąwszy od 3. sierpnia b. r. ordy- 
nuję dla panów od godziny 11. do 1. 
rano — dła pań od 3. do 5. po południu. 
Ulica Kopernika 1. 14, Igic 
piętro naprzeciw urzędu tele- 
grafieznego. 2926 1 6 


Dr. Kdward Sawieki. 


W księgarni J. IX. Zmpańskiego wyjdzie w ciągu czterech tygodni 
dzieło pud tytułem: now 3 


LITWA 


POD WZGLĘDEM PRZEŚLADOWANIA W NIEJ 


KOŚCIOŁA KATOLICKIEGO 


od roku 1863 do 1572. 
Wydanie Biblioteki Polskiej w Paryżu. Do wyjścia dziela tego ustanawiam 
przedpłatę wynoszącą zlr. R. %0 ct., po wyjściu cena podniesioną będzie na 
zir, A. SO ct. ' | 2900 2—6 


CUKIEECNI 


cy. Dziękując za dotychczasowe względy Szał 
Publiczności, upraszam o takowe nadal. 


najdokładniej i najspieszniej. 2954 1—? 
Michal Monne. 


od 10 12 i od 3-4 godziny. 


Przedpłątę przyjmują wszystk ie księgarnie. 
We Lwowie księgarnia Gubrynowicza i Schmidta. 


Doniesienie dla posiadaczy bydla. 

Wykazaliśmy zalety, jak również rozszerzone użycie preparatów weterynarjnych 
Kwizdy przez publikowanie listów, teraz dodajemy o c. k. konces. proszku kormeuburskim 
dla bydła co następuje: 

Do pana Fr. Fitel, ept. w Bukareszcie. 

Nie mogę pominąć, aby nie stwierdzić o sile leczniczej korneuvurskiego proszku 
dla bydła. Posiadam krowę i parę koni. Pierwsza przy zdrowiu dawała 5 miar mleka, 
najlepszego. Po pewnym czasie doiła się coraz mniej, aż w końcu zeszło dziennie do 
miary. Dowiedziawszy się o Korneuburskim proszku zadawałem jej z tego i Wyżyła dwa 
pakiety, poczem dla mojej pociechy wyzdrowiała i do ła się jak poprzód. Dwa konie wy 
zdrowiały mi także dosyć prędko i mogą pracować jak dawniej, a przytem nabierają 
znacznie tuszy. Z tego powodu mam sobie za obowiązek polecić ten Środek każdemu, a 
panu podziękować. 

Bukareszt. 


Józef Günther, tabrykant powozów. 
Tożsamość własnoręcznego podpisu c, k. poddanego Józefa Günther, potwierdzam, 
Bukareszt. e. k. ajencji jeneralnego Ko nsulatu. 


Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu. 

Mam sobie za obowiązek uwiadomić pana, że pański korneu burski proszek dla 
bydła w użyciu okazał Bię nadzwyczaj praktycznym, a osobliwie z korzyścią używał ta- 
kowy pan Gaminger w Aukofen, 

Niedertranblińg (Bawarja 6. luntego 1873. Ernst Lang, 

, dzierżawca dóbr większych. 
Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu. 

Pańsxi proszek korneuburski dla bydła używam z wielkiem powodzeniem od kilku 
lat dla moich koni, upraszam tedy o Świeżą przesyłke. 

Drasenhofen, 11. lutego 1872. 


„ Fryderyk Kandler, 
właściciel pieców do wypalania wapna. 


We Lwowie : Konstanty Iskierski, apteka Piotra Mikolascha, apteka A. Berli- 
nera, apteka Zygmun. Ruckera (dawniej Tomanka) apteka J. Piepesa pod węg. koroną 
i handel J. F. Kleina Wy i Rissler; w Krakowie M. Jawornicki w rynku gł. kam. 
Kirchmajera. p. Józef Jahn, apt. Józefa Trauczyńskiego ; tudzież we wszystkiel. niemal 


|| miastach królestwa Galicji są składy urządzone, które od czasu do czasn dzienniki 


PERSAN 
tegoż papieru. 


06 ee 


Mein 


zu haben mur bei mir selbst oder 


Erfinder 


Carl Simon, Thierarzt, 


słynne na cały świat 


[j 


SE kach 
Fzestitutions=F luid 


Kiste fi. 101/2; 


des Restitutions-Fluid und Grinder der Fluid-H wilinathode, 
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Wien II. Bezirk. Sehiffamtsgasse 14. 


Żadnych już piegów, opalenia od słońca, żółtych plam, zmarszczków! Jedyny 3 
środek zapobiegający opaleniu od słońca ! Piękność i młodość, przywrócić może tylko 


podają polskie w ogłoszeniach. 
Dla zawarowamia się przeciw fałszowaniom, upra- 
Przestroga. szą się na to baczyć, iż płyn restytucyjńy Fran- 


giszka Jana Kwizdy jest tylko ten prawdziwy, który c. k. wyłącznym praywilejem 


| odznaczono, i nie potrzeba go przemieniać z innemi podobnemi fabrykatami, dalej zwraca 
| się na to-uwagę , iż na kaźdej etykiecie proseku korneuburskiego , moje niżej zamie- 


szczone nazwisko napisane częrwoną farbą się znajduje, uważam przeto za mój obo- 
wiązek waiadomić, że są w handlu fałsząwane środki, które złożone są s bezskutku- 


jących h paweć szkodliwych ingredjencji, przed zakupnem których ostrzegam. 


2775 1—1 Ponar 


Kurcze epileptyczne (padaczkę) 

leczy listownie lekarz specjalny dba chorób epileptycznych Dr. ©. Killisch, 
oma O” Aż. w niara A. B. C. Str. 28. 
Już sotki zupełnie wyleczonych. 2769 1--? 


Prędkie i niezawodne wytępienie 


SZCZURÓW i MYSZY 


za pomocą 
EU 


odszczególnionej przez Jego Mośc Cesarza Franciszka Józefa I. 
wyłącznym przywilejem. 

Takową dostać możua niesfałszowaną: | | 
we LWOWIE u pp. Konst. Iskierskiego, A. Berlinera, Z. Ruckera, P. Mi- $ 
kolascha, w STANISŁAWOWIE u Stechera v. Sebeniiz ; w KRAKOWIE u 
p. M. Jaworskiego, w TARNOWIE u pP. Józefa Jahna, H. Koyi. 

Cena sztuki 50 ct. w. a, 27785 8 


zm 


hmtes 


bei G. Ullrich, Wien, Judenplatz 9. 


l, Kiste A, 51. W tym celu nabyliśmy na 


inoją przeniosłem z pod 1. 10 uliva Teatralna 
1 (płac $. Ducha) obok p. 1. 8 na tejże samej ulia 


Zamówienia z prowincji uskutecznian jak 


Leczenie elektryczne. 


Dr. med. Załnżny, który od 18. lat trudni 
się leczeniem elektrycznem i zakład takowegoż 
w Wiedniu przez 12 lat utrzymywał, mieszka 
obecnie we Lwowie, w rynku l. 11 i ordynuje 
tak a.lopatycznie jak elektrycznnie, codziennie 
2170 10—10 


Dd- Wydawców Pism J. I. Kraszewskiego 


Serja 4ta pism J. I. Kraszewskiego, zamykająca pierwszy rocznik tegoż 
wydawnictwa, a składająca się z Sciu tomów, opuściła właśnie prasę; rozsytka 
na prowincję została uskutecznioną, 

Cały rocznik zawiera następujące powieści : 
tom 5,6, 7 Chata za Wisłą: tom 8i9 
włoskiem Niebem; tom il i 12 Stary Sługa; tom 13i 14 Dziwadła; 
tom 15 Ostrożnie z Ogniem: tom 16, 17, 18 i 19 Latarnia Czarno= 
księska; tom 2) Historja o bładej dziewczynie; tom 21 Ładowa 
Pieczara. 

Pamiętników Nieznajomego tom 1 
zbioru tom 22 został również 
jako zadatek na rocznik iI. 
i W. Ks. Poznańskiem. 

Pod pzasą; Pamietników Nieznajomego tom II i Powieść bez 
tytułu. 4 v 2934 1--2 

„ Na serji 4ej kończy się pierwszy rocznik, który kosztuje 12 złę. 
w miejscu, a 14 zły. z przesyłką pocztową; abonenci zaś Biblioteki powieści mogą 
jeszcze otrzymywać po cenie prenumeracyjnej; t.j. za $ złe. bez przesyłki a za 
10 złe. z przesyłką pocztową; abonenci Błuszezu po 10 złr. w miejscu a po 12 złr. 
z przesyłką. = 


Tom 1, 2,3 i 4 Dwa Światy: 
Poeta i Świat; tom 10 Pod 


stanowiący ogólnego 
przesłany przy serji czwartej, 
dia prenumeratorów w Galicji 


Przedpłatę przyjmuje we Lwowie księgarnia 


Gubrynowicza i Schmidta. 


Właśnie opuścił druk zeszyt pierwszy nowego wydania dawno oczekiwanej 


KSIĄZKI DO MODLENIA 


przez 


ks. Jakóba Nowakowskiego 
pod tytułem: 


DROGA DO SZCZĘŚCIA PRAWDZIWEGO 


Osobom pobożnym , pragnącym duchownego pokarmu, nadarza się sposobność bardzo 

dogodnego nabycia tej książki zeszytami, po cenie 25 cnt. 

Cała książka składać się będzie z 14 zeszytów, z których każdy ozdobiony będzię 

bardzo pięknym stalorytem. ý 

Na żądanie dostarczoną będzie z ostatnim zeszytem ozdobna okładka z aksamitu za 

dopłatą tylko złr. 1 w. a. 2880 2-—2 
Droga do szczęścia prawdziwego posiada wszelkie zalety prawdziwie 


katolickiej i niezbędnej książki do nabożeństwa i czytania duchownego dla użytku w domu 
i w kościele, i jest drukowana nowem i nawet dla słabych ócz, wyraźnem pismem. 
Prenumeratę na zeszyty lub całość książki, Przyjmuje we Lwowie 


Ksiegarnia F. H. Richtera. 


R SEA > R 7» 


„PATRJOCI POLSKI.” 


a 2952. 1 -6 —i 


> w Własnym nakładem 
| Edwarda Gebhardta we Lwowie 


wyszły : 


POPIERSIA 4 NAJLEPSZEJ PORCELANY 


wysokości 6, cala 


podług podań historycznych zupełnie trafione, 
to jest : 


|. Kazimierz Wielki i Jan Sobieski, 
E Kosciuszko i Józef Poniatowski, Wie- 


kiewicz, Słowacki. 
„Mogą one słażyć za ozdobę kużdego pomieszkania i każdej miej- 
scowoś i, lub też biurka i są do nabycia no złe. 1:80 za sztukę wraz 


Prawdziwe wyroby weterynaryjne są do nabyciu : p 


z opakowaniem, tak w hamdu wyżwspomnionego we Lwowie 
i Gebhardta & Ehrensteina w Czerniowcach, jako też: 


w BOCHNI u p. J. Pischa, w SAMBORZE u p. Stan. Longchamps, 
DROHOBYCZU u p. Karola Bajera, _. „ STANISŁAWOWIE u p. Milikowaky. 


” JAROSŁAWIU „, J, Bohnsa, © jm SYRYJU u wom DuwotSKIEEY, 

„ KOŁOMYJI w ? S. Bereźnickiegc, s TARNOPOLU u p. A. Morawetz. 
„ PRZEMYŚLU „ „ F- Gaidetschki, „n TARNOWIE „,„ Z. Sturmdorf, 
m" 


RZESZOWIE ;» n J. A. Pellara, 

ROZPORZ  : w FE. «Pij F oe P, B BE SEE 

HANDEL KORZENI, TOWARÓW KOLONIALNYCH I WIN 
pod „Krakowiakicm* we Lwowie. ' 


PAWEŁ GORSKI 


we Lwowie 
niniejszem ma zaszczyt oznajmić Szanownej P. T. Publiczności. że 
nabywszy od p. Ferdynanda Popowicza 


Handel Korzeni, towarów kolonialnych i win 


podKrakowiakiem we Lwowie l. 9 n., dom Arcybiskupi w rynku 
i zaopatrzywszy takowy nadto w obfity zapas towarów kolonial- 
nych, korzennych, win doborowych, prawdziwej herbaty 
chińskiej, rumu. łakoci i mapojów z pierwszorzędnych 
domów handlowych, sprzedaje takowe po 2902 3--6 

po najtańszych cenach. 


Zarazem oznajmia, iż handol rzeczony, otrzymuje każdego tygodnia 


„ŚWIEŻY TRANSPORT 


MASŁA BOJARSKIEGO.* 


Licząc na łaskawe względy Szanownej P. T. Publiczności 
miasta i prowincji, starać się będę, ażeby pod każdym względem Szano- 
wnych Gości ku zupełnemu zadowoleniu usłużyć, by sobie powszechne uznanie 
rzetelnem i sumienneim postępowaniem zaskarbić. 


Zostaję z wysokim szacunkiem 
| zań 3 Pawel Gorski. 
HANDEL KORZENI, TOWARÓW KOLONIALNYCH I WIN 


„ ZŁOCZOWIE „ ą Leona Vey. 


Handel korzeni, towarów kolonialnych i win 


pod „Iirakowiakiem* we Lwowie, w rynkr. 
NYUTA M IJMO OM „AYUMI pod 
Wym | KOŃUJETHoIo4 MOJRMO] ‘mazo |BPULH 


pod „Krakowiakiem* we Lwowie. 


| | ECCE kraju naszego przez obcych fabrykantów, spowodowało nas do utworzenia krajowej fabryki 
machin i narzędzi rolniczych — któraby z jednej strony zapewniała nabywcom wyrób również 
dobry jak zagraniczny — Z drugiej przez zadowolnienie się małym zyskiem, ochron'ła tychże od przesadzonych 
cen, jakie fabryki zagraniczne za swe wyroby żądają. s 


pamen ! 
własność fabr kę dotychczas pod firmą „Spółka budowy machin i narzędzi 


rolniczych, ulica Balonowa Nr. 1 istniejącą," a podnosząc ją na stopę odpowiednią jej wielkiemu zadaniu, otwieramy 
z dniem dzisiejszym fabrykę pod firmą 


Spółka właścicieli ziemskich © 
dla budowy machin i narzędzi rolniczych 


na psią chorobę, padaczkę kurcze, = 


j Preis: 1/, Kiste fl. 20; 'e 
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BAU BE LYS BE LHOSE 


liliowe mleko piękności, 
wypróbowane przez król. prus. rządową władzę lekarską, przez wszystkich znakomitych 
lekarzy, medyczne fakultety, damy i panów, nznane za jedyny skuteczny środek ntrzy- 
mania piękności, aby skórę jednocześnie uczynić oślepiająco białą, miękką, delikatną 
| zapalenie usunąć; po zniżonych cenach w oryginalnych flaszkach po 2 złr. 60 et. 


i 1 zb, 30 ct, w. a, 
Berlin 46 Jągerstrasse. Lhose. FHofieferant, 


FAU BALSAMIQUEK DENTIFRICE de LHOSE, 


rodek do utrzymywania czystości zębów, ust i czystego oddechu, 
zbadany i zalecany przez król. prus. rządową władzę lekarska, sporządzony sto- 


sownie do przepisów najsławniejszych lekarzy, Hufeland i Gräfe w Niemczech, 

Dr. Pierre, Pelletier, Boldt, wę Francji, Dr. Frans, Addisan, Johnson, w Anglji 

i Ameryce, utrzymuje zęby w bieli słoniowej kości, wzmacnia dziąsła, działa orze- 

źwiająco i posilająco na organizm ust i uwalnia zarazem zęby od reumatycznego bolu. 
Cała flaszka 4 złr. pół 2 złr. 


POUDR POMPADOUR de LHOSE, 


proszek, który lepiej się trzyma, a przytem o wiele mniej do poznania jak Poudre- 
de-riz, nadaje twarzy świeżość młodzieńczą. W kolorach białym, różowym i czerwonym, 
dla blondynes i BIE RAZ Licji jedynie oO 
Główny skład dla Galicji r 

e Franciszka Ehrlicha, 
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Wydawca, właściciel i redaktor odpowiedzialny Jan Dobrzański, 


we Lwowie, Rynek pod Nr. 239. 2 


Rusocki, Bal i Spólka. 


Dostarczać więc będziemy Szancwnym nabywcom wszelkie machiny i narzędzia na wzór fabryki Giay- 
toma i Skuttlewortha w Wiedniu, a mianowicie: młynki, wialnie, tartaki etc. ete. z równie 
dobrego materjału i jednaką dokładnością wykonanych a nie równie tańszych. 

Otwieramy zarazem 


wielka lejarnie żelaza, 


jakiej dotychczas kraj nasz nie posiadał, a używając do odlewów naszych przeważnie surowcu ze Szwecji sprow%- 

dzonego, przyjmywać będziemy wszelkie odlewy choćby największych rozmiarów, przezco ochroni się gospodarzy ziem 

skich od strat na jakie dotychczas narażeni byli przez niemożność naprawienia w kraju sprowadzonych z zagranicy machin, 
Zawiadamiając otem Szanownych nabywców, polecamy fabrykę naszą ich życzliwemu poparciu, 5t8raniem 

zaś naszym będzie pozyskać uznanie Szanownych Współobywateli. e... 
Wszelkie zaś machiny rolnicze, które fabryka nasza obecnie sama nie wyrabia, utrzymywść będziemy na 

naszych składach, sprowadzając takowe dla dogodności gospodarzy wiejskich z najcelniejszych fabryk Zagranicznych 

po cenach fabrycznych, 2948 1—3 
Lwów w lipcu 1872. 


Włodzimierz hr. Russocki. 
Józef Bal. 
Józef Jakubowicz. 


Izydor Łączyński. 
Emil Torosiowiez. 
| Bronisław Ujejski. 


` Marjan Maniewski. 
' Włodzimierz Niezabitowski- 
, Hipolit Łączyński. 


Z drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerlą. 


